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LWÓW d. 25, sierpnia 


(Postępy Auglików na toatrze wojny, — Przy- 
3zły rozbiór Turcji. — Z Tryestu. — Z Czech.) 


Jeżeli się sprawdzi wiadomość, którą nam 
podaje dzisiejsza londyńska depesza, mianowicie, 
że Anglicy zdobyli już Tell-el-Kebir, to, przewi- 
dywać wypadnie rychły koniec wojny. Ow Tell- 
el-Kabir jest bowiem bardzo ważnym punktem 
strategicznym na linii kolejowej, łączącej Txmai- 
lẹ z Kairem. Zdobycie jego stawia Anglików w 
możności działania od tyłu na pozycję, zajętą 
przez Arabiego pod Kafr-el-Danar, a tem samem 
zmusza Arsbiego do opróżnienia tej pozycji i co- 
fnięcia się ku Kairowi. Dlatego to Arabi uloko- 
wał znaczny oddział wojska w Tell-el-Kebirze, 
skoro tylko otrzymał wiadomość, że Anglicy ob- 
Badzili kanał Snozki. Za mało miał jednak wi- 
dać czasu do przeksztsłcenia za pomocą nasy- 
pów i okopów tej stacji kolejowej w tak siluą 
pozycję, jaką z Kafr-el-Dauaru stworzył. 

Arabi nie przypuszczał snać, że Anglicy po- 
ważą się lekceważyć sobia Europę i zrobią krok 
tak śmiały jax obsadzenie kanału Snezkiego. Ni- 
gdy więc nie kładł naciszu na ufortyfikowanie 
swego prawego skrzydła, bo rozumował, że go 
z tej strony chronią równie dobrze traktaty e- 
uropejskie, jak od zachodu chroni libijska pusty- 
nia jego lewe skrzydło. Cały przeto nacisk poło: 
Żył na nfortyfikowanie swego frontu, wyciągnie- 
tego przed Aleksandrją, i dopiął tam tego, że 


l Anglicy gdyby chcieli uderzyć na niegn z Ale- 
_ ksandrji lub w ogóle od strony morza Śródziem- 
' nego, spotkaliby się z drugą Piewną. 


Obliczenia Arabiego rozbiły się o tradycyj- 
ną przewrotność Albiona. Gladstone widząc. jak 
dalece prawdziwe są słowa hr. Beusta, iż „Euro: 
py już niema*; widząc, jak wzajemna zawiść mo- 
carstw paraliżuje ich kroki, jak nie może być 
najmniejszej obawy, aby się utworzyła anti-an- 
gielska koalicja ; aby nieprzyjaźnie i zawistnie 
na siebie patrzące Francja, Niemcy, Włochy i 
Moskwa zszeregowały swe siły dla wspólnej o- 
brony kanału Buezkiego, podarł w szmaty i wszy- 
stkie dawniejsze traktaty i świeżo podpisaną 
konwencję, a Wolseleyowi dał rozkaz działania 
bezwzględnie, z jedynym tylko celem rychłego 
skończenia kampanii. 
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PAMIETNIKI 


Bogusławy z Dabrowskich Mańkowskiej. 


(Dokończenie, 


Adres Polaków ziem polskich i litewskich 
©" Adama Czartoryskiego w roku A ak 


Książę! Opuszczając nieszczęśliwą ojeryznę, 
wydarliśmy carowi moralne jej życie. Wiara w 
sprawiedliwość, świętość naszej sprawy słodzi 
męczeństwo tułacza, bo my wierzymy w przy: 
szłe istnienie Polski! Chcemy dotrwać do końca, 
nie oglądając się za przebaczeniem cara. 

W krytycznem przecież położeniu tułactwa, 
nie wiedząc godziny życia lub skonu nadziei nx- 
| szej, postanowiliśmy stworzyć taką reprezenta- 

cję, któraby, będąc wypływem woli ogóła tuła- 

czów, odpowiadała gwałtownym naszym potrze- 
om. 
| Niech Cię nie zadziwia książę, Że w usta- 

Wach komitetn przyłączonego nie ma Twego 

imienia. Nie mniemaj, żeby ziomkowie odpłacać 

Ci mieli niewdzięcznością Twoje cnoty, poświę- 

cenia i usługi życia, które wspólnej matce aż 

dotąd na j 

Szkaniec ojczyzny, a historja, wolna od intryg i 

uamiętności, w czyściejszem okaże je świetle, ni- 

żeli obecność zamglona osobistościami lub błę- 


Pominięcie więc Ciebio, książę, nie jest po- 
wodem obojętności tułactwa, ale koniecznością 
jest obecność Twoja w tem miejscu, kędy Cię 
żaden z ziomków naszych z równym skutkiem 
zastąpić nie zdoła. Głęboka znajomość dyploma- 
tycznych operacyj, rozległe stosunki gabinetów, 
tylko w Twoich rękach dzisiaj się znajdują. 
Księcia więc tułactwo prawie jednogłośnie zapra- 
Sza, abyś na tej drodze wobec władców Europy 


postara Się zrealizować urocze swoje sny saloni- 
ekie. Słowem rozbiór Turcji odbędzie się w ca- 
łej formie, a dorachowawszy do tego, co wyżwy- 
mienione mocarstwa zabiorą, to jeszcze, co Za- 
bierze sobie Bałgarja, Grecja, Serbia i Czarno- 


tylko strzępy, przepowiadane przez Nowoje Wre- 
mia, I w dwóchsetną rocznicę klęski, którą So- 
bieski zadał półksiężycowi pod Wiedniem, klę- 
ski, która złamała ekstenaying siłę bisarmaniz- 


j ołtarz składasz. Zna je każdy mie: |k 


zechciały spokojnie patrzeć na raczenie się tyl- 
ko Francji i Anglii na stypie tureckiej. Ponie- 
waż zaś jest korzystniejszą rzeczą łączyć się do 
rabunku i obdzierać słabszego, niż przeciw ra- 
bankowi występować i walczyć z silniejszym, 
przeto zamiast wypowiadać wojnę Francji i An. 
glii w obronie Turcji, pójdą one w ich Ślady i 
pierwsza obsadzi Armenię, a Włochy zajmą Try- 
polidę. Kreuz Ztg. nie prowadzi dalej swych wy- 
wodów, ale przypuszczać koniecznie potrzeba, iż 
Austrja nie będzie także cicho siedziała, lecz 


góra, pozostaną nam w końcu rzeczywiście same 


mu, Turcja zostanie wykreśloną z mapy Earopy. 

Takie przewidywania roją się jaż dzisiaj po 
wszystkich politycznych i niepolitycznych gło- 
wach w Earopie. Czy rzeczywiście wypa'lki roz- 
wijać się będą w wykreślonym powyżej kierua- 
ku, zaręczyć trudao, ale to powiedzieć można, iż 
dla Europy byłoby bardzo korzystnem, aby wła- 
śnie tak a nie inaczej się rozwinęły. Bo skoro 
Turcja się przeżyła — a że przeżyła się i po- 
godzić się nie może z współczesną cywilizacją, 
o tem zdaje się już nikt nie wątpi — lepiej więc 
niech rczebraną zostanie na drodze pokojowej, 
niż miałaby odrazu stać się kością niezgody po- 
między mocarstwami. Wojna między Anglią a 
Francją, lub między Anglią a Moskwą, lub mię- 
dzy któremikolwiek innemi mocarstwami enro- 
pejskiemi za Tureję i dla Turcji, pożytku dla 
niej żadnego nie przyniesie i jej nie uratują; co 
najwięcej zgon jej o parę lat odroczy. Europie 
za zada ciężkie rany w każdym razie i na jej 
stan ekonomiczny szkodliwie wptynie, a wysokie 
i bez tego podatki jeszcze wyższemi uczyni. La- 
piej więc będzie, gdy podzieliwszy się Turcją 
spokojnie, wciągną mocarstwa jej obszary w ko- 
ło przemysłu i handlu europejskiego i dla euro- 
pejskiej pracy stworzą nowe rynki zbytu. 

LJ * * 

Hr. Taaffe jest zadowolony z wynika swojej 
podróży do Tryestu, i szczegółowo zdał cesarzo- 
wi sprawę © tamtejszym stanie rzeczy. Tak za- 
pewniają niektóre pisma półurzędowe, nawet pe- 
szteńskie. Tymczasem napotykamy w niemniej 
półarzędowym Fremdenblacie następujący arty- 


ik; 

„Jeżeli Budapester-Correspondenz jest dobrze 
uwiadomioną, to minister - prezydent, hr. Taaffe, 
wywiózł z Tryestu przekonanie, że tamtejsze 
stosunki w skutek „zdrowej reakcji* są obecnie 
niezrównanie pomyślniejsze, a mianowicie bez- 
pieczeństwo jest znacznie większe. Dodatek, że 
„cała, pod względem swoich materjalnych inte- 
resów wielce zagrożona ludność w pierwszym 
rzędzie sprawuja służbę bezpieczeństwa i spokój 
gwarantuje“, jest dla nas, o ile znamy stosunki 
Tryestu, jakoś nie bardzo zrozumiałym.“ 

Bp więc zdanie nasze, że najzaciętsze Wro- 
gi nie mogą tyle szkodzić hr. Taaffemu, co jego 
lokaje półurzędowi. nawet organ hr. Kalnokyego 
potwierdza, i tak jaskrawo wyszydza swoich ko- 
legów taaffowskich| W samej rzeczy, ów komu- 
mikat Fremdenblattu stań rzeczy w Tryeście tak 
przedstawia, jak gdyby esła zd a politycznie 
t. j do owej „zdrowej reakcji* należąca ladność 


4|musiała pełnić służbę straży bezpieczeństwa , 


dyż: urzędowa policja nie jest w stanie gwaran- 
Es pokoju! To przecie jasne, że choćby tak 


właśnie ze względu na jego rządy powinnyby to 
ukrywać, dopóki ukrywać by można. Niemniej 


upominał się o życie wolnej, całej, niepodległej 
ojczyzny naszej. 

Podpisani prezesowie rad zakładowych : 
Bourges. 1832. r. 18. września. Jen. Wroniechi, 
Besancon. 24. września, Ludwik Oborski. 

Salins. 25. września. Franciszek Kudorowski. 
Lons-le-Saulnier. 26. września. Antoni Jabłoński. 
Le Puy. 30. września. Albert Psarski. 

Avignon. 5. października, Feliks Breański. 
Paryż. 22. października. Jen. Umiński i Sierawski. 

Powyższa manifestacja jest, można powie- 
dzieć, żywym pomnikiem dla księcia A. Czarto- 
ryskiego, jest pocieszającą wskazówką dla za- 
cnych potomków, którzy już idą po chlubnej 
drodze ojca i dziada, jest dowodem, že poświę- 
cenia za życia wyświadczone Ojczyźnie są nie- 
zmazanemi słowami, które historja złotemi lite- 
zaeacja pokolei o kartach, a, tych stów 
„Uznanie i Wdzięczacją a RACZYŚ Naja; ROWY: 


Już przed tym oficjalnym aktem książę 


|Adam Czartoryski zawiązał stosnnki przyjaźni 


ze znakomitymi członkami parlamentu angiel- 
skiego; z tego powodu wystąpili już dla naszej 
sprawy z wielkim entuzjazmem na dniu 18 
kwietnia 1832 roku w parlamencie angielskim 
Fergusson i Luschington. Mając te mowy przed 
sobą, nie mogę się wstrzymać i podam kilka 
krótkich i najżyczliwszych ustępów. < 
Fergusson. „Szczerze wyznaję, że żadne je- 
szcze w życiu mojem przedsiewzięcie nie zajęło 
tak mocno umysłu mego, ani sprawiło mi więcej 
niepokoju, jak losy nieszczęśliwej Polski, dla 
tórej serce moje przejęte; ale choć na małą 
mogę się zdobyć przesługę, wytoczę tę sprawę 
przed parlamentem angielskim... Muszę tu wspo- 
mnieć o ukazie, czyli manifeście cara moskiew- 
skiego, jako i o statucie organicznym z dnia 26. 
latego r. b., który wymierzony na zniszczenie 


istnienia narodowości polskiej. W żadnym z tych | do 


dokumentów nie najduje się najmniejsza wzmianka 
o traktacie wiedeńskim. Rzecz, którą chcę wy- 
stawić przed Izbą i całą Europą, jest następu- 
jaca: Że car moskiewski posiada Polskę pod wa- 
runkami kongresu wiedeńskiego i ża nie ma 
do niej innego tytulu i innych praw. — Uwałać 
tu należy, że wielka ta kwestja nia jest ani 


aT panna ozn add a e z w 


też zarazem jasno, że organ ministra spraw za- 
granicznych musiał wyszydzić wiadomość, która 
w tak szkaradnem świetle przedstawia położenie 
państwa w miejscowości tyle ważnej ! 

A wszakże wiadomość, w Budapester Corr. 
podana, nie może być całkiem obraną z prawdy, 
tylko ta prawda jest głupio przedstawioną. Kan- 
statuje ona, że w łonie ludności tryesteńskiej 
panuje rozprzężenie tak wielkie, iż samaż lu- 
dność musi czuwać nad sobą, bo siły policji na 
to by nie wystarczyły. A gdy faktycznie, oprócz 
sprawki bombowej z d. 1. b, m. — której ini- 
cjatorowie i wykonawcy dotąd są zresztą niewia- 
domi — włoski żywioł w Tryeście całkiem spo- 
kojnie się zachowywał, a nawet nie bronił się 
od napaści „motłochu tentońskiego w jedwabnych 
kapeluszach* — jak opisał korespondent Politiki 
owe tłumy, co rozbijały lokale kawiarń i redak- 
cyj włoskich — to rzecz jasna, że ludność nie- 
miecka, chodząca w kapeluszach jedwsbnych, ale. 
do owego motłochu jedwabnego nie należąca, 
sprawuje teraz słażbę policyjną, aby powstrzy- 
mywać zapędy owego motłochu. Ale posłuchajmy 
ciekawego jeszcze głosu! 'Tryesteński korespon- 
dent Wiener Allg. Ztg. przytacza następujący 
artykuł Cuttadina, wychodzącego w  Tryeście 
włoskiego, ale nie irredentystowskiego pisma : 

„Ża dla nieszczęsnej nienawiści partyjnej, 
Sporą zaprawionej przymieszką głupoty, pewni 
ludzie zapominają, czego zarówno oględność jak 
i najwyższy interes bieżącej sprawy wymaga — 
to można jeszeze roznmieć. Ale że się nikt nie 
zdobędzie na tyle odwagi, aby podnieść głos i w 
imienin zdrowego rozniau zaprotestować przeciw 
złości i bałwaństwu, drobny, i bardziej niż dro- 
bny wypadek napiętrzającemu, aby całą ludność 
alarmować i trwożyć, a w zagranicę wpoić prze- 
konanie, że Tryest taksamo jak Dublin, Peters- 
bnrg lub Moskwa stoi pod terroryzmem nihili- 
stów — tego na żaden sposób pojąć nie moće- 
my. Sprowadźay fakta do prawdziwych rozmia- 
rów, a to przecie rzecz nie trudna! Mówmy ro- 
zumanie, i przedewszystkiem wyraźmy ubolewa- 
nie, że władza bezpieczeństwa nie miała na tyle 
taktu, i nie zapobiegła rozszerzanin się wiado- 
mości o kuirze, z Wenecji jałtoby z bombami 
przybyłym. 

„Zrazu twierdzono, że chodzi o skrzynię, 
bombami, petardami i rewolucyjnemi proklama- 
cjami napełnioną. Z tej skrzyni zrobił się mały, 
najmniejszych rozmiarów kuferek ręczny, i cały 
arsenał nihilistowski zmalał na jeduą bombę, jə- 
dną petardę i kilka manifestów. A wszakże nie 
jest jeszcze skonstatowanem, że ta chodzi o bom- 
bọ dynamitem nabitą; albowiem, jeżeli jedni pra- 
wią o takiej bombie, to inni znopu zapewniają. 
że io sobie tylko mała i-próżas” puszka me 
wa. Ażeby jaż przecie coś pozostało z owej seh- 
zacyjnej posyłki, więc akceptujemy zapewnienie 
tych, co twierdzą, że to tylko puszka z sardy- 
nek, i co więcej, puszka próżna, bez sardynek, 
i zapytujemy dalej każdego, czyja mózgownica 
w normalnym się znajduje stanie: czy w razie, 
gdyby chodziło o posyłkęą w celach zbrodniczych, 
byłoby to najlepszym, najbezpieczniejszym Spo- 
sobem, oddawać ją na los szczęścia i bez zdre- 
su tak, iż ten, dla którego posyłka przeznaczo- 
na, musiałby się legitymować i dać wyjaśnienia? 
Wszakżeż byłby sposób prościejszy: dać na po- 
cztę z zachowaniem wszelkich formalności | 

„Tadywiduam, które w Wenecji powierzyło 


języka egzaminacyjnym -na wszechnicy czeskiej 


‘rozpowszechnia, -że rzeczywiście przy dalszem 
etało> 


kuferek sternikowi statku „Milano“, powiedziało j czeska, gdyby nie ciągłe utyskiwania ze strony 


We Lwowie; Sobota dnia 26, Sierpnia 1882. 
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dina nie był skofiskowany, i że ostatniemi dniami 
tylko jednego dnia Triester Zeitung i Triester 
Tagblatt, ale żadnego włoskiego dziennika nie 


skonfiskowano. 


+. 
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Z Pragi telegrafają do Starej Pressy: „Rada 
powiatowa w Roudvicach uchwaliła wystosować 
do rządu przedstawienie, aby rozporządzenie o 


cofnięte, i aby praktykanci prawnicy dopiero 
przy wstępowanin do słażby rządowej musieli 
wykazywać się znajomością języka niemieckiego. 
W Młynarzach (niedaleko Pragi, po niemie- 
cku Mthlkausen) wzywano rozlepionemi po ro- 
gach ulie plakatami, aby żydzi z swojej dzielni- 
cy r się wynieśli, inaczej źle z nimi bę- 
dzie. skutek tego przybyła żandarmerja z ca- 
łego powiatu d. 15. bm. do miasteczka, gdzie je- 
dnak tylko szyby w bóżniey były wybite.“ 


Korespondencje „Bzz. Nar.“ 


Praga czeska 21. sierpnia. 


(>) Przedwczoraj zmarł w Pradze sekre- 
tarz czeskiego muzenm Wacław Nebesky, po 
dłagiej i uciążliwej chorobie. Zmarły był znany 


w świecie naukowym ze swych Pe około pod- 
niesienia literatury czeskiej, Jako doskonały 
znawca literatury staroczeskiej ał on mnó- 


stwo monografii. Tłómaczenia greckich klasyków 
jako też jego antologia hiszpańskiej i nowogrec- 


kiej należą do najlepszych prac zmarłego. 
Jako redaktor tygodnika muzealnego, podniósł 
on pismo to do.niezwykłej doskonałości. Nieste- 


ty, długa choroba niepozwalała mu w ostatnich 
czasach brać czynnego udziała w dalszej pracy 
odrodzenia życia umysłowego czeskiego. 

Klnb robotników pragskich grządza w nie- 
dzielę wielki mityng w Pradze, na którym oprócz 
innych dla klasy rzemieślniczej ważnych spraw, 
nsjważniejszą będzie uchwała rezolucji w celu 
zupełnego zniesienia pracy niedzielnej, ponieważ 
pomału praca w dzień ten dla odpoczynku fizy- 
cznego każdemu robotnikowi potrzebny, tak. się 


postępowania panów majstrów, kapców i różnych 
HR AA niedziela zniknie kiedyś zupeł- 
nie z kalendarza jako dzień świąteczny i dla od- 
poczynku tygodniowego tak pożądany. Byleby 
tylko rezolucja. ta odniosła pomyślny skutek. 
Otóż mamy w Czechach już i złoto. Odkry- 
to niedawno znaczne pokłady tego nieocenionego 
metalu, który dziś rządzi światem, i jak mówią, 
okazują się spore kawałki w niektórych miej- 
scach. Fksploatowaniem zajęło się właśnie jakieś 
towarzystwo i kto wie czego się jeszcze w Cze- 
chach nie dokopiemy. Ależ bo to cudowny kraj 
te Czechy, co za skarby posiada ta ziemia po- 
bratymców naszych i do jakiej doskonałości by- 
laby jeszcze więcej  prryprowadziła industrja 


moda, etykieta i jak się 


mau, że już w Tryeście przyjdą po ten kuferek. | Niemców pod: względem. umysłowym! J 

I w samej rzeczy, przyszli — a to podobno dość „Tylko własnej pracyszawdzięczają Czesi, że 
wyraźne. Z tego wszystkiego wysnuwamy tę |życie« narodowe, : poczucie dia swej ziemi, tak 
konkluzję, że powodu do wzburzenia wcale nie- | gwałtownie się. rozwija; tutaj. wszystko bez rók- 


ma. Należałoby tylko życzyć, aby rząd strzegł | nicy oddaje się pracy dla» dobra swego ioj- 
się pewnych przyjaciół, którzy mu tak doskona- | Czyzny. 
w istocie było, to półurzędowcy hr. Taaffego |le służą.* 

Rxecz istotnie zastanawiająca, że centrali-|w Pradze i w kąpielach czeskich, z jaką 
styczne korespondencje, zwłaszcza Starej Pressy i twornością przejeżdżająca szlachta wasza żyje, 


4. 


polską, ani moskiewską, lecz kwestją europejską, 
która honoru i dobrej wiary wszystkich mo- 
carstw europejskich, a najbardziej W. Brytanii, 
bezpośrednio tyczy..." 

Lnschington. „Bezwątpienia mamy prawo 
wezwać Moskwę do wstrzymania jej od obecnego 
postępowania z Polską. Winniśmy jej zapowie- 
dzieć: „nie masz wzrostu szukać w tem coś 
swem postępowaniem zrządziła, nie masz wła- 
snych zbrodni brać za pretekst do swego po- 
większenia; rozkazujemy ci dopełnić układów 
wiedeńskich, wzywamy cię, abyś dokonała wszel- 
kich ugód, któreś z nami zawarła; wzywamy cię 
do działania zgodnego z zasadami praw naro- 
dów; wzywamy cię w imię sprawiedliwości i 
honoru, byś nie deptała tych uroczych zaręczeń, 
które narodowi polskiemu były dane...* 

Po kilku występach tak życzliwie wyrze- 
czonych przez posła Fergussona, uchwalono wy- 
DE SETY na Ezra tego szlachetnego przyja: 
ciela ; o na medaln wyryto n jące : Nec 
der int + meminerint hiat. aana a 
, _ Inna mowa, która zrobiła wielkie wrażenie 
i głośno zabrzmiała przez fale kanału do Eu- 
ropy, jest ta, którą wypowiedział O'Connell 28. 
czerwca. Powaga i godność tego życzliwego nam 
a znakomitego człowieka masisły zrobić wra- 
kirg wych szlachetnych sercach, dla 

go pi z niej kilka charak 
aj zatępówa: "9 j kilka charakterystycz- 

, „Prawa Polaków nie zależą od traktatu 
wiedeńskiego. Ten traktat był nowem zgwałce- 
niem praw, jakie Polska dawno posiadała, gdyż 
traktat wiedeński nie miał lepszego prawa do 
oddania Polsk; Moskwie nad to, jakie ma tłum 
rozbójników do dzielenia między sobą łupu zob- 
dartego wędrownika. Francja, Moskwa zalały 
Polskę, lecz Polska nie takiego nie uczyniła, co- 
by ją praw pozbawić mogło, a tê prawa istnieją 
dotychczas, niezawisłe od traktętn wiedeńskiego, 
jak niezawisłemi były od grabieżców zlat 1772, 
1792 i 1795, grabieżców, którzy zaprawiwszy 
się, niejeden dotychczas tron wstrzęśli i podko- 
pali nawet i te gabinety, które lub udział miały 
w podziele, lub takowy zatwierdźiły; i nie bę- 
dzie pokoju, nie będzie bezpieczeństwa dla En- 
ropy, dopóki lud ten do pierwszego swego nie 


U nas inaczej! A najlepiej widzimy to tutaj 
wy* 


powróci stanu i dopóki należnego sobie miejsca 
w Europie nie zajmie. Demokratyczne zasady 
wskażą miejsce właściwe Moskwie i jej zbro- 
dniom, a Polsce życie powrócą! Te są nadzieje 
ożywiające serca Polaków. W nich oni pewność 
szczęsnej znajdą przyszłości”... 

Te wszystkie, pełne głębokiego wrażenia 
objawy, zdawały się ram naówczas Świetnemi 
wygranemi bitwami, zdawały się błyskawicą 
przepowiadającą grzmoty sprawiedliwości całej 
Europy, które zbierają się nad niebem naszych 
zaborców, i które miały zgnieść stugłową nie- 
przyjaciół hydrę. 

Prócz tak fałszywie nazwanego świętego 
przymierza, nie było tronu, coby nie był uznał 
prawdziwej świętości naszej sprawy! Przyznać 
nam więc przychodzi, że straszne i niezrozumia- 
łe są sądy Boże, że aby wbrew nim walczyć i 
wbraw iść tej przemocy, siły świata całego nie 
starczą i walcząca ludzkość pada złamsną, bo 
wyższa siła wyrzekła: Jeszcze zawcześnie | 

Tem jednem tylko wytłumaczyć sobie można 
straszny wynik naszej heroicznej r! historycznej 
karty z roku 1830! Wszystko niemal było nie- 
zrozumiane i niespodziane. Przypomnijmy sobie, 
że kiedy Enropa i Moskwa myślały z wewnętrz- 
nem zadowoleniem, iż Warszawa bawi się w pæ 
rady na placn Saskim i kiedy świat cały sądził, 
że Polaków uspokoiła mustra w. księcia Kon- 
stantego w polskim mundurze, wtenczas duch 
polski skrycie nnosił się nad łanami ojczyzny, i 
wskazując palcem, wybierał najdzielniejszych 
swych synów, wyrywając ich z ogniska domo- 
wego, wybierając z koszar, z ulicy i pałaców, 
mówiąc: „Nie dla was carskie zabawy, nie dla 
was komenda satrapów, nie dla was gnuśna re- 
zygnacja! Dziś niema między wami poetów, nie- 
ma literatów, niema rolników i spekulantów, 
wszyscy żółnierzami, staną na polu bitwy, aby 
pokazać, że nie są synami niewoli, w której sła- 
bi i podli nanczyli się uginać Kolano przed siłą 
przemocy tyrana." To wzniosłe i święte natchnie- 
mie ducha narodu polskiego stworzyło rok 1830. 
I ten sam” polski geniusz, otoczony promiennym 
i jaskrawym blaskiem chwały, rozpiął natenczas 
swe szerokie, opiekufcze skrzydła, I z góry 
wskazuje pola bitwy, sam prowadzi zastępy tych 
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donosiły, iż ową bombę i petarde oddano wła-|jak rzuca pieniędzmi pomiędzy usłużnych Nim- 
dzy wojskowej do zbadania, że jednak dotych- |ców, jak się z ostatniego wyprzedaje, ażeby tyl- 
czas nie donoszą, co wojskowi fachowi z nią 
zrobili, a nawet niewiadomo, czy ją.. otrzymali. 
Dodajemy tu jeszcze, że powyższy artykuł Ciżta- 


ko wyjechać do wód, choćby tylko dla przejazdżki 
a nie dla kuracji. Tego wymaga sposób życia, 

r tam nazywają te bły- 
skotki niszczące zdrowie i majątek narodowy 
podczas gdy lud nasz wiejski w pocie czoła pra- 
dat musi, ażeby tylko na chleb powszedni za- 
robić. 

Pod tym względem panuje tu wielka różni- 
ca. Trzeba tylko kilkanaście lat przeżyć w Cze- 
chach, a przyjdzie się do przekonania, że praca 
przynosi zaszczyt społeczeństwn czeskiemu, tu 


ogromną fabrykę czes która własnemi wyro- 
pon zaćmiła Ph nle maszyny Tol. 
nicze. 

, A i ceny fabryki Umratha i spółki, są o 
wiele niższe od angielskich, co także bardzo 
wiele na obrót handlowy działa. — Dzięki zna- 
jomości z dyrektorem fabryki tej, widziałem 
przeznaczone maszyny do Przemyśla. W istocie 
dla gospodarzy będą one bardzo dogodne, te zgra- 
bne 1 poza: płngi, brony i młocarnie ręczne 
jakoteż z przyrządami, dalej sieczkarnie na bu- 
raki, kartofle itp. Jeżeli więc ceny będą przy- 
stępne, to okaże się ekspozycja czeska maszyn 
rolniczych bardzo zadawalniającą. 

Kolegiam profesorów wszechnicy czeskiej 
zostało przez mianowanie kilku nowych człon- 
ków zwiększone. I tak został dyrektor semina- 
rjam nauczycielskiego w Kutnohorze dr. Lindner 
mianowany profesorem filozofii i pedagogii, dy- 
rektor gimnazjalny w Neuhaus Vanicek profeso- 
rem porównawczej lingwistyki, znany ze swych 
prac w dziedzinie historji czeskiej dr. Kalonsek 
profesorem tego przedmiotu, a docenci wszech- 
nicy wiedeńskiej dr. Jarnik i dr. Masarek pro- 
fesorami, pierwszy dla romańskiej filologii, drugi 
dla filozofii. W tych dniach mają jeszcze nastą- 
pić dalsze uzupełniające mianowania tak profe- 
sorów jakoteż urzędników  administracyjnych. 
Przebudowanie gmachu w Klementynum postępu- 
je raźno, tak że mic nie stoi na przeszkodzie, 
aby nowa alma mater 1. października zupełnie 
w komplecie się okazała. 


O sejmie. 


Kur. Warsz. z powodu zbliżającepo się sej- 
mu naszego czyni uwagi, które choć z niemi 
niezupełnie się zgadzamy, zasługują na pewne 
uwzględnienie, gdyż dość dobrze malują nasze 
stosunki. Oto ostatni ich ustęp : 

„„Koło polityczne lwowskie odrzuciwszy memo- 
rjał prof. Bilińskiego, ułożyło po kilku miesią- 
cach pewien jakoby” program. Wszystko co się 
w nim miesci; są to rzeczy dobre, godziwe, po- 
trzebne — ale równie potrzebnych jest jeszcze 
więcej, a prawie. nar wszystkie te rzeczy, ogólni- 
kowo wyrażonę, prawie wszyscy światli obywa- 
tele się zgadzają, 

Wypracowanie programu „Nie-stańczyków* 
pozostaje jeszcze rzeczą przyszłości — i zada- 
niem w, pierwszej linii dzienników i owych klu- 


dzielnych bohaterów, których heroiczne czyny 
roznosiły echa Europy po wszystkich obszarach 
całego świata. Wtenczas ci mężni i waleczni 
synowie ojczyzny, broniąc każdej piędzi swej zie- 
mi, zaścielali wszystkie pola własnemi trupami, 
a padając pod śmiertelnym ciosem, ostatnie sło- 
wa z piersi wydawali: „My padamy, ale Polska 
po nas nie upadnie; nas zabijają, ale ducha na- 
rodu nie zabiją.“ 

Tea sam znów geniusz Polski w r. 1831 stał 
nad granicami ojczystej ziemi, stał poważny, 
smętny, ale dumny i bez rozpaczy! Patrzał na 
rozbite falangi, krwią własną zalane, patrzał na 
broń nieprzyjaciół ma zbroczoną, i tak znowu 
do mich przemówił: „Mężni i okryci sławą syno- 
wie tej Matki, którą wam dzisiaj przemoc wy- 
darła! "Ta się wasze posłannictwo nie kończy; 
dotąd były odwagi i poświęceń lanry, dziś was 
poprowadzę na drogę cierni i męczeństwa, po 
której idąc z powagą i rezygnacją, pokażecie 
światu całemu, że Polak wszystkie cnoty posia- 
da; a jak dawniej apostołowie męczeństwa i 
wiary, zaszczepiając w innych narodach szlache- 
tność, odwagę i miłość, zasłużycie na cześć i U- 
znanie, a wtenczas wszyscy podadzą wam rękę 
do obrony i podniosą głos wołający o pomstę do 
Boga! A błogosławione będą wasze cierpienia, 
bo niemi zasłnżycie na wskrzeszenie ojczyzny. 

Wtenczes dnch opiekuńczy prowadził swe 
dzieci krajami, gdzie wszędzie i wszystkiemi ję- 
ad pig elt pieśnią „Jeszcze Polska nie 
zginęła, póki wy żyjecie”. 

Aż wreszcie stanęli tam, 
broni z nad Tagu i Berezyny 


ską rękę! ; Ą POEN 

Tam postawiono gorejący miłością ojczyzny 
ołtarz! Tam wiarnsy złączeni z wodzami, posło- 
wie z senatorami, Zà) ogień nieustający, któ- 

po dziś dzień jest podniecany płomieniem serc 

ch męczenników, co jeszcze cierpią į pracują 
ik dobra i ośwobodzenia wspólnej matki. 

A teraz, zanim was opuszczę, zacni towa- 
rzysze, jeżeli nie broni, to przynajmniej wspól- 
nej chwały, wspólnej niedoli i wspólnych zabie- 
gów ratowania ojczyzny, muszę pożegnać tę szla- 
chetną gałązkę, oderwaną od ojczystego drzewa; 
żegnam Was siostrzahem sercem, puszczając się 


gdzie towarzysze 
podali im brater- 


A 


bów sejmowych, które mają 

Ogólny program nie jest iaj wcale przedmio- 
tem sporów. Niema innego jak tylko: pokojowy, 
jawny, legalny rozwój x użyciem wszelkich praw, 
jakie nastręcza ustawa rządowa, konstytucja, Ra 
da państwa, sejm i władze krajowe od Wydzia 
ła krajowego do gminy, a nareszcie wszelkie 
stowarzyszenia. Po za tem, co do kierunku spraw 
krajowych cóż jest ? 

-W każdem Społeczeństwie europejskiem 
rysują się nieodzownie dwa obozy : arystokraty- 
czny i demokratyczny, konserwatywny i postę 
powy, reakcyjny i liberalny, spokojniejszy i rnch- 
liwszy itp., były one więc i są zawsze i u nas.“ 

Według tych różnie mogą się więc jedynie 
w Galicji grupować stronnictwa, jeżeli mają być 
stronnictwami, a nie luźuemi i dowolnemi wy- 
tworami, Trzy jedynie grupy w sejmie są racejo- 
nalne: konserwatywna, postępowa — i jak zwy- 
kle środkowa, niezdecydowana, chwiejna. Jeżeli 
tej ostatniej niema, lub bardzo jest nieliczną *) 
jest to dowcdem, że poprzednie dwie grupy Są 
ściśle określone, silne, Oraz, że prawie wszyscy 
posłowie stoją na wysokości pewnych,  wyrobio- 
nych przekonań, idą w wytkniętych kiernakach, 
a drobne, poboczne sprawy nad nimi nie mają 
mocy. 

Baz ustępstw, ale i bez uprzedzeń, nie dra- 
Żmiąc, ale kojac, z energią, ale bez przesady, 
gorączki i frazesów wygórowanych, nie cexepia- 
jąc się pozorów, ale szukając istoty rzeczy, mo- 
głoby stronnictwo antistańczyków wzrastać i 
stać się pożytecznem, 

Wogóle przyjąć u przeciwników dobrą wo- 
lą, czystość zamiarów, nie podejrzywać i nie o- 
skarzać, ale bronić swoich Środków działania, a 
zwalczać środki działania przeciwników, — oto 
jedynie lojalna, zdrowa i do celu, t. j. do dobra 
powszechnego, prowadząca walka. Byłoby za- 
tem rzeczą nader pożądaną, jeżeliby obok da- 
wnych w Krakowie organów konserwatywnych, 
rowy organ liberalny stanął na wysokości doj- 
rzałego politycznego działania. 

Jeżeli się to stanie, jak mamy nadzieję, na- 
tenczas wybory nowe odbędą się pod ścisle o- 
kreślonemi hasłami, a bez fanatyzmu gorszące- 
go wszystkich zmuszonych patrzeć x bokn. Wte- 
dy i w sejmie dziwaczne kluby ustąpią miejsca 
prawdziwym stronnietwom. Warto się kusić o to. 
Ləcz obok działalności pisanej, potrzeba i żywej, 
potrzeba żeby hasło odpowiadała praca. Pod 
tym względem można się czegoś od stańczyków 
nauczyć, Słusznie mówi Szujski, że jednym z po- 
wodów ciągłego strzelania do stańczyków jest 
okoliezność, że oni i podczas sejmu i po za nim 
ciągle są na placu. Przeciwnicy ich byli dotąd 
tylko ruchawką luźaą, której niektóre oddziały 
przybierają na czas sejmu postać jakichś klubów. 
Otóż trzeba, ażeby strennictwo postępowe (jeżeli 
się urodzi) skrystalizowało się, wytknęło sobie 
ścisłe, bliższe i dalsze zadania i pracowało dla 
nich bez przerwy w sejmie, w dziennikarstwie, 
wszędzie... 

Wtedy będą się stronnictwa spotykać na 
gruncie rzeczywistości, i na tym gruncie będzie 
walka płodną. Tylko na gruncie rzeczywistości 
staną się przeciwnicy i bez kompromisów wyro- 
zumiałymi, praktycznymi — na korzyść dobra 
powszechnego. 

„Takiego programu rzeczywistego oczekuje 
Galicja ze strony wytwarzającego się stronnictwa 
postępowego i jego organów. Wtedy pokaże się 
dopiero, że przeciwnicy mają wiele rzeczy wspól- 
nych, które całą gromadą urzeczywistnić nale- 
ży — 0 inne"będzie się toczyć lojalny-apór. Je- 
żeli jasność Środków i calów po obu stronach 
nastanie, to upadnie jałowa dotychczasowa woj- 
na, a zacznie się pożądana ko. cja. 

Nie przyjdzie do tego jeszcze na najbliż- 
szym sejmie — ale należy umysły do tego pro- 
wadzić, a to tembardziej, że ta ostatnia sesja 
przed nowemi wyborami musi być płodną. Jest 
to pierwszy sejm, na który włościanie wyłącznie 
samą inteligencję wybrali, sejm bez balastu po- 
słów nieoświaconych. 

Taki sejm musi przed wyborami dobrze zdać 
egzamin — albo zaryzykuje bardzo groźnie skład 
przyszłego. 

Należy więc dać pokój ambicjom małym i 
szorstzościom klubów, porzucić uprzedzenia i re- 
kryminacje, a załatwić zgodnie naglące sprawy : 
urządzenie Banku krajowego, reformę ustaw 
szkoinych, *) praca zaś około uregulowania prą- 


mieć rację byta. 


*) Przeciwnie, mamy środkowe chwiejne stron- 
nictwo, lecz nia mamy szczerze postępowego, do- 
mokratycznego; p. r. 


*) Dodajmy i drogowych; p. r. 
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w niepewną przyszłość, w której każdy Polak 
przeczuwa dalsze walki, trudy i poświęcenia. 
Obyśmy wszyscy złączeni ręka w rękę mo- 
gli się kiedyś znaleźć pod szerokiemi konarami 
ukochanej ojczyzny! Obyśmy dla niej mogli wy- 
walczyć lub wyprosić Wszechmocnego Pana o 
ten najdroższy i największy ideał, który każdy 
Polak nazywa „ojczyzną“. 


Drezno, 1831. 
Zakończenie. 


Wydając ten pamiętnik w późniejszych la- 
tach, przeszłam odtąd przez pół wieka doświad. 
czenia, przez pół wieku pracy i walki, nadziei 
z niepewnością wskrzeszenia ojczyzny, a idąc tą 
drogą, zachwyciłam na niej trzy ostatnia nasze 
powstania, wreszcie doszłam z wolna na brzeg 
otwartego mego grobu! Dziś stoję nad nim, ale 
nie złamuna na wierze, nie oziębła na sercu, i 
z tą niezłomną pawnością, ża może jeszcze przel 
Śmiercią, a bez zadnego wątpienia po mej śmier- 
ci cjczyzna powstanie! Te więc powyższe przej- 
ścia, które wpłynęły na hart mojej duszy, dają 
mi prawo zaklęcia was wszystkich młodszych i 
tych co mnie przeżyją, abyście nigdy nie tracili 
nadziei! Dla poparcia tych uczuć i tych pra- 
gnień dodaję tutaj ułamek z testameutu Słowac- 
kiego, który za stosowny właśnie do tej okolicz- 
ności uważam: 


Żyłem z wami, cierpiałem i płakałem z wami; 
Nigdy mi, kto szlachetny, nie był obojętny, 
Dziś was rzucam i dalej pójdę w cień z duchami, 
A jak gdyby tu szczęście było, idę smętny. 


Lerz wy, coście mnie znali, podania przekażcie, 
Žem dla ojczyzny sterał moje lata młode, 

A póki okręt walczył, siedziałem przy maszcie, 
A gdy utonął, z okrętem poszedłem pod wodę. 


Dziś zaklinam, niech żywi nie tracą nadziei, 
I przed narodem niosą oświaty kaganiec ; 
A kiedy trzeba, na śmierć idą po kolei 
Jak kamienie przez Boga rzucane na szaniec !... 


KONIEC, 


dów umysłowych, około uzdrowienia stosunków 
przez wytworzenie dojrzałych stronnictw — pra- 
ca ta powinna przynieść w skutkach załatwie- 
nie na przyszłym sejmie sprawy reformy admi- 
nistracji — począwszy od gminy. Pod tem też 
hasięm głównie powiany Się odbyć nowe wy- 


bory. 


Głosy z kraju. 


Z Pokućla. 


się mających, widzimy, że najwięcej pi 
wa poprawy stosunkó 


wiedliwą. 


dowy i utrzymania dróg gminnych; gdy atoli u- 


gminnej w lesie do wycięcia: przeto pp. właści- 
cieie obszarów dworskich wybrali dla siebie naj- 
korzystniejszy sposób i wprowadzili w zwyczaj, 
że dwór poleca swema leśniczemu wskazanie w 
lesie do wycięcia kilkn lub kilkanastu osik krzy- 
wych i zwiezienie tychże na miejsce potrzeby — 
przecież jednak nie dla zbudowania iub rekon- 
strukcji jakiego przedmiotu drogowego, ale po- 
prosta dla załatania na jakiś czas tej sławnej 
po drogach autonomicznych dziury w moście 
Ale, że nasza wieś i skarb Cz., własność je- 
dnego z głośnych właścicieli (który nawiasem 
mówiąc, wioskę Cz. obecnie wydzierżawił żydom, 
gdyż dotychczasowa dzierżawczyni, zacna Polka, 
straciwszy na dzierżawie o wygórowanym czyn- 
szu, nie cheiała podnieść takowego) posiada las 
za Dniestrem w oddaleniu od wsi Cz. o mil 6, 
na przebycie której to przestrzeni, tam i napo- 
wrót, dla nędznych chłopskich koników, potrzeba 
najmniej dni 3 z opłatą trzech rogatek i prze- 
wozu na Dniestrze od każdej fury po 72 centy, 
przeto gmina Cz. zupełnie pozbawioną jest po- 
mocy dworu przy restauracji dróg, albowiem 
koszta furmanek przewyższają koszta materjału, 
i w ten sposób sobie radzi, że wydaną przez 
dwór Cz. asygnację do lasu za Dniestrem na kil- 
kanaście sztnk osik lub dębczaków, sprzedaje na 
imiejscu za maximum 20 złr., a za te pieniądze, 
ile może i potrafi, naprawia zdezolowane mosty. 
Jeżeli zatem ustawa drogowa tak niestosua- 
kowo rozłożyła ciężary, że na poprawę dióg ko- 
munikacyjnych na 3000 morgów własności chłop- 
skiej wymaga 900 złr., a od 1605 morgów wła- 
sności dworu osiąga się zaledwie 20 złr., a sto- 
sunek ten jest prawie wszędzie, to nie można się 
dziwić, że stan włościański dł tę dokła- 
dnie zrozumiał, i niechętnia wychodzi na robotę 
do dróg, bo w dodatku jeszcze stada liczne 
dworskiego inwentarza niszczą jego mozolną pra- 
eę, przy rok rocznem obkopywaniu rowów przy 
gościńicach, którą włościaniu nieraz o Suchym 
kawałku zspleśniałej kukurudzy 
wypieczonego chleba, wykonywał. 
Roxzważywszy w krótkości sprawę drogową 
i przykład rozkładu ciężarów, ponoszonych na 
restaurację dróg, chcemy zwrócić uwagę Szano- 
wnych posłów z karji włościańskiej na przed- 
miot ten, na sesji sejmowej wnieść się mający, 
w tem przekonaniu, Że oni jako mandatarjusze 
ludu, na krzywdę jego, jaka dotychczas mileząco 
wykonywaną była — nadal nie zezwolą, ale z 
całą sumiennością o aprawiedliwy rozkład cięża- 
rów na wszystkie stany ludności, w stosunku po- 
siadanego mienia — domagać się będą 


Szkoły ludowe w Galicji. 


VI. Zwierzchni w kraju nadzór nad szkoła- 
mi ludowemi wszelkiej kategorji wykonuje rada 
szkolna krajowa, a organami jej są w pierwszym 
rzędzie rady szkolne okręgowe a w drugim rady 
szkolne miejscowe. Atrybucje rady szkolnej kra- 
jowej określa jej statut a prawa i obowiązki rad 
szkolnych okręgowych i miejscowych ustawa kra- 
jowa x dnia 25. czerwca 1873 r. o nadzorach 
szkolnych okręgowych i miejscowych dla szkół 
ladowych. Nadzór szkolny ma potrójne zadanie, 
ponieważ winien 8) cznwać nad rozwojem szkół 
pod względem dydaktyczno-pedagogicznym, b) 
starać się o liczną i regularną frekwencję dzieci 
ie) zaradzać wszelkim ekonomicznym potrzebom 
szkół ludowych. | 

Ostatniem ogniwem nadzoru szkolnego, sty- 
kającem się bezpośrednio ze szkołami ludowemi, 
są rady szkolne miejscowe, którym wspomniana 
powyżej nstawa przyznała, ze względu na waż- 
ność ich zadania, dość obszerne prawa a nawet 
pewną niezależność autonomiczną. I w rzeczy 
samej mogłyby rady szkolne miejscowe dlatego 
właśnie, że są w miejsen i tem samem w każdej 
chwili mogą się przeświadczać o wszystkiem, co 
się dzieje w szkołach ich nadzorowi powierzo- 
nych i jakie są ich potrzeby, wywierać wpływ 
najzbawienniejszy na ich rozwój, gdyby naprzód 
pojmowały przyznane iM w rzeczonej ustawie 
prawa i wytknięte obowiązki, a powtóre, cheia- 
ły i umiały z pierwszych według brzmienia usta- 
wy korzystać, a drugim czynić zadość. One bo- 
wiem powinne być łącznikiem między Szkołą a 
domami rodzicielskiemi i tem spowodowywać 
wzajemne ich oddziaływanie na kierunek wycho- 
wywsania dziatwy Szkolnej. Ponieważ do rad 
tych wchodzą oprócz reprezentantów szkoły | 
kościoła, także Ti et gminy a więc oj- 
ców posyłających dzieci do szkoły, mogłoby się 
zdawać, że oni właśnie jako najbgrdziej intere- 
sowani w rozwoju jej prawidłowym, wszelkich 
dołożą starań, aby jej ten rozwój zapewnić. Jak 
się zaś wywiązują z tego zadania, czyli innemi 
w jaki sposób są czynne w Wykazanym 


Tak się te rzeczy przedstawiają tym, któ- 
rzy bliscy sercem, są tylko przestrzenią oddaleni. 


Niesprawiedliwość obowiązującej ustawy drogowej. 


Z projektów przez Wys. Wydział krajowy 
Wys. sejmowi na sesji tegorocznej przedioi7é 
ekąca spra- 

w komanikacyjnych, po 
której kraj mógłby się istotnie spodziewać ko- 
rzyści w rozwoju handlu, przemysłu i polepsze- 
nia dobrobytu, przewlecze się jeszeze bardzo dłu- 
go z powodu, że Wydział krajowy w projektach 
swoich chwycił się fałszywej drogi, bo ona je 
głównie na ustawie drogowej x d. 18. sierpnia 
1866 r., która przedewszystkiem, składając cały 
ciężar naprawy dróg na barki samego ludu, w 
praktycznem wykonywaniu nigdy przeprowa”tzo- 
ną być nie może, bo jest nadzwyczaj nies pra 


Ażeby niesprawiedliwość tej ustawy jasno i 
zrozumiałe wykazać, weźmy przykład w cyfrach 
na gminie Cz. jednej z liczniejszych wiosek 
Pokucia i zestawmy powinności gminy i dworu, 
przy używalności pierwszej 3.000 morgów pola, 
drugiego zaś 1.605 morgów. Gmina Cz., posiada- 
jące 500 numerów domów, obowiązaną jest na 
mocy $. 12. ust, drog. odrobić przy drogach 
3.000 dni pieszych, co licząc dzień po 30et., wy- 
niesie na pieniądze 900 złr., dwór zaś obowią- 
zanym jest, na mocy tejże samej ustawy dostar- 
czyć materjału drewnianego, potrzebnego do bu- 


stawa nie określa wyraźnie, gdzie ten materjał 
ma być dostarczony, czy to na plac budowy i 
przez kogo, czy tylko wskazany zwierzchności 


ciąg tego rozdziału. 
Według ducha ustaw 
nych, powinna każda Ra 


w tej samej gminie. 


zmaitość, ponieważ w jednych okręgach szkol 


tnych (946), bądź bezczynnych (528), bądź prze- 
kraczających swą kompetencję (31). 


kompetencję) więcej, x czego wynika, że działal- 


ność ich o wiele była dla szkół niekorzystniej- 


8zą, niż w r. 1879/80. I teraz podają wszystkie 
niemal rady szkolne okręgowe w swych sprawo- 
zdaniach, że zaledwie część jakaś drobna rad 
szkolnych miejscowych, zaliczonych w poczet gor- 
liwych, zasługuje w zupełności na to miano, i że 
podały pomiędzy gorliwemi i takie, które przy- 
najmniej troszczą się jako tako o potrzeby eko- 
nomiezne szkół powierzonych ich bezpośredniema 
nadzorowi. Jeżeli więc taką jest charakterysty- 
ka rad szkolnych miejscowych zaliczonych po- 
między gorliwe, cóż sądzić o obojętnych, nie- 
czynnych i przekraczających swą kompetencję ? 

Najmniej pożytku mają szkoły Indowe z Rad 
tych pod względem wykonywania przymusu szkol- 
nego, chociaż one właśnie mogłyby w tym kie 
runka wpływem swoim na rodziców, niepojmują- 
cych częstokroć ważności i dobrodziejstwa nauki 
szkolnej, wiele zdziałać, i to nawet bez ucieka- 
nia do środków przymusowych, gdyby szczerze 
zajęły się tą sprawą. Powoli wyrobiłby się i u 
nas, jak za granicą, zwyczaj posyłania swych 
dzieci bez przymusu do szkoły, a stanowezość 
Rad szkolnych miejscowych, okazywana w wy- 
padkach nieuzasadnionego oporu ze strony rodzi- 
ców, byłaby nader zbawienną, Lecz z niexliczo- 
nemi wyjątkami nie cheg się Rady rzeczone na- 
rażać członkom gminy, patrzą na wszelkie za- 
niedbywania w tym względzie przez szpary, a 
ich przewodniczący nie uwzględniają zbyt często 


kazów, które im przedkładają nauczyciele, a 
ah poleceń Rad kola ja — 


ch- okvogowych,-ozam. 


uzuchwhlają bardziej tylko opornych rodziców. 
W wiela zaś wypadkach uwalniają bezprawnie 
dzieci starsze od obowiązku dalszego uczęszcza- 
nia do szkoły, chociaż nie odbyły sześcioletniej 
nauki, a temsamem nie przyswoiły sobie tego 
zakresu wiedzy, jakiego wymagają plany nauko- 
we. Nie potrzeba nawet dowodzić, że zawczesne 
uwalnianie dzieci od obowiązku uczęszczania do 
szkoły, stanowi walną posagzkgię w rażniejszem 
upowszechnianiu się oświaty pomiędzy ladem 
wiejskim. Lecz i pod względem staranności o po- 
trzeby ekonomiczne szkót ludowych nie odzna- 
czają się Rady szkolne miejscowe. Wydarza się 
bardzo często, że miasto zarządzić potrzebne na- 
prawy w budynku szkolnym podczas wakacji, 
zarządzają ją wtedy dopiero, gay już powinna 
się rozpocząć nauka szkolna. Nie pamiętają ró- 
wuież o wczesnem zwieżieniu opała, w skutek 
czego następują nie raz przerwy w nauce. By- 
wają wypadki, że piec w izbie szkolaej przesta- 
wiają aż wtedy, gdy ją potrzeba już ogrzewać, 
głowem, we wszystkiem widać brak należytej 
troskliwości o potrzeby szkół. Ponieważ nauczy- 
ciele nie doznają ze strony Rad szkolnych miej- 
scowych ani pomocy, ani opieki, maszą się ze 
wszystkiem prawie udawać o pomoc do Rad 
szkolnych okręgowych, eo nader niekorzystnie 
wpływa na prawidłowy tok nauki szkolnej. 


Ziemie polskie. 


Do jakiej bezczelności posuwa się prusaetwo 
w fałszowaniu nawet znanych powszechnie fak- 
tów historycznych, niech posłuży za dowód świe- 
ży artykuł osławionego Posener Tagblatiu p. t. 
„Wie die Provinz Posen polonisirt warde.“ Ci, 
którzy nas gmębią, którzy nam wydzierają język 
ojczysty, którzyby chcieli wypruć każdą żyłkę z 
polskiego dziecięcia, zmuszonego pobierać u nich 
nankę, ci sami krzyczą, że Polacy Poznańskie po- 
lonizują. Ale posłuchajmy, co pisze Posener Tag- 
blatt. Twierdzi on, że w ostatnich 30—40 latach 
polonizowanie przybrało zastraszające roz- 
miary. Nauczyciel zostawał pod kontrolą księdza, 
a ten od swoich zwierzchników odbierał rozkaz 
starać się o to, żeby szkoły zatrzymały charak- 
ter wyznaniowy polski. Z bolem serca wykrzy- 
kuje fagblatt, że niejednokrotnie nauczyciel Nie- 
miec był gorliwszym w polonizowaniu (I) uczni 
od Polaków, a to z obawy, aby go nie posądza- 
no o germanizatorskie zapędy. Właściwie powi- 
nien był napisać Tagblatt, że trafiali się uczci- 
wi Niemcy, którzy mieli na tyle uczucia sprawie- 
dliwości, że nie chcieli dzieci germanizować. 

Ale gdzież na takie zdanie może pozwolić 
kulturna zaciekłość ? Posener Tagblatt rzuca się 
gwałtownie na pamięć byłego radey prowinejo- 
nalnego, dr. Brettnera, za to, że choć sam był 
Niemcem, 1 nie umiał po polsku, kazał nauczy- 
cielom Niemcom uczyć się naszego języka, aby 
w nim wykładali uczniom, i otwarcie mówił: 
„Czyj chleb jem, tego piosnkę śpiewam." Następ- 
cą jego, Miłewskiego, który taksamo postępował 
jak Brettner, usprawiedliwia poniekąd Tagblatt 
tem, że był Polakiem. Co za łaska ! 

Dalej ge Tagblatt, że żądza polonizowa- 
nia nie leży w instynkcie narodu polskiego, & 
wywołał sA aji kościoł. Na zdanie to godzi: 
my się zn ə. Polakom można wszystkiego od- 
mówić — oprócz poczucia sprawiedliwości. Pod 
tym względem stoimy rzeczywiście bardzo wy- 
soko, a historja nasza wykazuje cały szereg do- 


powyżej kierunku potrójnym, wyświeci dalszy 


o nadzorach szkol- 
szkolna miejscowa 
być w miejsen szkoły, czyli każda szkoła ludo- 
wa mieć swą własną taką radę. Lecz §. 2. tej 
ustawy nadaje radom szkolnym okręgowym pra- 
wo przydzielania jednej Radzie szkolnej miejsco- 
wej dwóch i więcej szkół ludowych, przyczem 
miano widocznie w myśli szkoły, znajdujące się 
Tymczasem, w skutek po- 
wikłanych stosunków naszych, pozastosowywały 
niektóre rady szkolne okręgowe przytoczony pa- 
ragraf ustawy do szkół, znajdujących się w kil- 
ka gminach odrębnych, i poprzydzielały tym sa- 
mym radom szkolnym miejscowym po 1, 2, 4a 
nawet po 10 szkół, rozrzuconych na przestrzeni 
2 mirjametrów kwadratowych, eo znosi wszelką 
niemal skuteczność i dorsźność nadzoru miejsco- 
wego, który w rzeczywistości nie jest już miej- 
seowym. Z tego wywiązała się największa ro- 


nych ma każda szkoła ludowa w myśl $ 1. u- 
stawy rzeczonej, swą osobną Radę szkolną miej- 
scową, gdy w innych dzieje się wręcz przeci- 
wa 


ie. 

O działalności rad szkolnych miejscowych 
niepodobna i obecnie powiedzieć coś korzystniej- 
szego, ponieważ w r. 1880/1 najmniejsza nie za- 
szła zmiana, świadcząca o większej skuteczności 
ich działania. Dziewięcioletnie zaś doświadczenie 
przekonuje niestety, że utyskiwania, wychodzące 
nieustannie z kół nauczycielskich, są aż nadto 
uzasadnione. Rady szkolne okręgowe wykazały 
w swych sprawozdaniach za r. 1880/1 na 2.718 
rad szkolnych miejscowych 1.213 czyli 44 36 pr. 
gorliwych a 1.505 ezyli 5537 ppe. bądź oboję: 


W porównania z r. 1879/80 wykazano o 76 
rad szkolnych miejscowych więcej a za to o 79 
mniej gorliwych a o 155 (t. j. o 120 obojętnych, 
o 29 mieczynnych i o 6 przekraczających Swą 


wodów 
ści. Jakżeb 


dem innych narodowości. 


którzy sobie zastrzegli, 


swą narodowość w pełnej czystości. 


do polonizowania Niemców-katolików w Poznań- 


baniałaków, wiadomo bowiem, ża ład w Poznań: 


wić takich absurdów. 
Streszezony przez nas artykuł Tagblattu ob- 


da się wziąć na lp. Tan „Schmerzensschrei* 


Tagblattu każe nam przypuszczać, że wybory 
bo kto głośno krzy- 


wypadną po naszej myśli, 
czy, ten zazwyczaj jest słabym. 


Moskwa. 


. Hamburger Correspondenz, która często po- 
daje korespondencje od znanej, ze stosunkami w 


Moskwie dobrze obeznanej osobistości, przytacza 
z listu prywatnego następującą charakterystykę 
usposobienia ludności: Abstrahując od garstki la- 
dzi trzeźwych i rozumnych, którzy się ugrupo- 


wali około Wiestnika Jewropy, zdaje się jakby 
w Moskwie istniały jeszcze tylko dwa stronnic 
twa: panslawistycznąe i rewolucyjne. O nieustan- 
nej działalności nihilistów Świadczą codzienne 
doniesienia o aresztowaniach i desperackie uspo- 
Sobienie młodzieży płci obojej. Panslawizm prze- 
żuwa si 
weale nie ma do czynienia z opiniami powsze: 
dniemi ogółu.“ 


. * z 


Do nowego kodeksu karnego, nad którego 
ułożeniem pracuje, jak wiadomo, specjalna komi- 
sja przy Radzie państwa, mają wejść jako nowe- 
go rodzaju zbrodnie, podpadające karze krymi- 
nalnej: 1) Niedbałe budowanie kolei żelaznych; 
i 2) nierzetelność w wykonywaniu kontraktów, 
zawieranych z rządem w czasie wojeuaym, na 
dostawę wiktuałów, furaża i innych artykułów 
dla wojska. Charakterystycznem jest, że ta osta- 
tnia zbrodnia, tak bardzo po wszystkie czasy w 
Moskwie kultywowana, jak tego dowodzą głośne 
na cały świat t z. „procesu intendenekie,* w 
dotychczasowym kodeksie karnym nie była wca- 
le przewidzianą. Co się zaś tyczy złego i nie- 
nia L budowania kolei żelaznych, to podcią- 
gu gU kalogurją abrutui; podpadają 
cych karze kryminalnej, zostało bezwątpienia 
wywołanem A. straszną katastrofą ua 
moskiewsko-kurskiej kolei żelaznej, bądącz wy- 
nikiem niesumiennego budowania tej kolei przez 
chciwych zysku przedsiębiorców. 


Emaka miejscowa | zaplejscowa 


Dnie 25 sierpnia, 


* Termemetr wskazuje. w poładnie 18 stopni 
ciepła, przy bardzo pięknej pogodzie. 

* Posiedzenie Rady miejskiej znowu z powoda 
braku czterech członków do wymaganego regulami- 
nem kompleta, nie przyszło wezoraj do skutka. W 
ciągu kilku lat ostatnich przekonaliśmy się, ża za- 
ledwie trzecia część Rady i to zawsze jedni i ci 
sami członkowie przybywają regularnie na posie- 
dzenia — moglibyśmy ich wyliczyć wszystkich — 
reszta, brakująca do komplota, składa się zwykle 
z goś'i przypadkowych, zwabionych światłem w 
oknach sali ratuszowej albo też brakiem przyjem- 
niejszej partyjki. Jest jeszcze jeden oddział — ma 
ruderów — ktorzy nigdy nie przychodzą, których 
w ciągu trzechletniej kadencji widzielismy może 
dwa albo trzy razy na posiedzeniu. -— Ale nia 
trzeba tracić nadziej, wszystko zmieni się na le- 
psza: miezadługo, bo już w styczniu r. p. zoba- 
czymy i jadnych i drugich w komplecie — przy 
układania listy kandydatów , gotowych ponownie 
poświęcić się ciężkiej obywatelskiej ałażbie. 

* Szkołą gerncarska ma powstać w Starejsoli 
jeżeli gmina do jej nrządzenia się przyczyni. Nie- 
zawodnie zaś urządzoną będzie szkcła powroźnietwa 
w Radymnie, gdzie przeszło 50 podobnych istnieje 
warsztatów. Szkoły powyższe niebędą zakładami 
teoretycznemi, które u nas nie przyciosłyby wiel- 
kiego pożytkn, lecz raczej warsztatami wzorowemi, 
kierewanemi przez powołanych w tym celu z za- 
granicy zdolnych podmajstrzych, 


* Handełesom grozi niebezpieczeństwo, wiado- 
mo bowiem każdemn w jaki sposób wykonywany 
bywa u nas zawól ten bez wszelkiej kontroli. Otóż 
aby temu i innym ztąd wynikającym nadużyciom 
zapobiedz, a liczbę tych darmozjadów umniejszyć, 
handełesy będą musieli starać się o karty przemy- 
słowe lnb o koncesję, którą oczywiście nie wszyscy 
otrzymają. 

* Jan Adam Skarbek Malczewski. Przed kil- 
koma miesiącami donosiliśmy, że na HyBerji w Om- 
sku żyje stuletni starzec, Jan Adam Malczewski. 
Pisma warszawskie, a za niemi i moskiewskie roz: 
pisały się szeroko o sędziwym posileńcn. a rząd 
uwolnił go. W tych dniach p. Jan Adam Malczew- 
ski bawił w Warszawie w przejeżizie z Omska do 
Nieszawy, gdzie ma zamieszkać u swego siostrzeńca 
księdza N. Malczewski liczy obecnie 102 lat wieka 
urodził się bowiem w roka 1780 we wsi Zagróbki 
w owoczesnem województwie łęczyckiem. Pomimo 
tak późnego wieku, starzec trzyma się zupełnie 
krzepko, a dwumiesięczna podróż z Omska niewiele 
go utrudziła. Czyta on jeszcze bez pomocy okala- 
rów, słyszy doskonale, tylko na nogi nie domaga, 
Umysł jego jort żywy, iuteresuje się teraźniejszo» 
ścią, lubi mówić o przeszłości, ale często pamięć 
go zawodzi, Twarz jego pogodna ule okazuje burz- 
liwej przeszłości dawniejszych czasów. 

* Zjazd techników. Upraszamy szanowaych pp. 
techników, którzy mają przedstawić na zjeżlz/ę 


żeśmy zawsze szanowali inne narodowo- 
nam łatwo było w swoim czasie 
wynarodowić Raś, lub kolonistów Niemców! Mie- 
liśmy w swym ręku cały aparat państwowy, mie- 
liśmy przewagę inteligencji i przewagę materjal- 
ną, nigdy jednak nie nadużyliśmy władzy wzglę- 


Szlachetność ta pomściła się na nas srogo — 
nie wyrzekamy się jej jadnak i dotąd. Tagblatt 
sam się zwalcza, przytaczając na dowód, że nie 
polonizowaliśmy niemieckich kolonistów w Poznań- 
skiem, łamiąc kontrakty z przybyszami, Barabrami, 
że nie będą się łączyć 
małżeństwami z ladem miejscowym. Kontraktów 
tych dotrzymano święcie, i im to koloniści nie- 
mieccy mają do zawdzięczenia, że zatrzymali 


dalszym ciągu uderza Zagbłatć na ducho- 
wieństwo polskie, że ono głównie się przyczynia 


skiem, i przytacza takie rzeczy, iż wmawiano w 
lud, że papież jest Polak, że Matka Boska była 
Polką itd. Zdaje się, że nie potrzeba zbijać tych 


skiem jest wykształcony, i nie da w siebie wmó- 


liczony był widocznie na skaptowania Niem- 
ców-katolików przy zbliżających się wyborach i 
na odstrychnięcie ich od Polaków w miejszowo- 
ściach, w których z nami razem idą. Zdaje się 
jednak, że cel został chybiony, i znaczna część 
Niemców w Poznańskiem poznała się już dobrze 
na pseudoliberaliźmie Posenerki i Tagblattu, i nie 


tylko w prasie, która mało albo nie 


swoje prace, odczyty lub wnioski, aby raczyli © 
tem zawiadomić Komitet w celu ułożenia porządku 
dziennego. 

Dodatkowo do poprzednich ogłoszeń podaje 
Komitet do wiadomości, że karty legitymacyjne za- 
pewniające opust 33'/,%/, na kolei Karola Ludwika 
nabywać także można w Zarządzie Towarzystwa 
politechnicznego we Lwowie. 

Potrzeba jest na czas zjazdn technicznego 8, 
9 i 10 września b. r. zdolnych stenografów. Zgło: 
szenia z podaniem warunków przyjmuje sekrecarz 
Towarzystwa technicznego, adres (ul. Św. Krzyża 
13), zastrzegając sobie w danym razie prawo zro- 
bienia próby. 

* Komitet Przytuliska p. n. opieki św. Jó- 
zefa we Lwowie, chcąc przynieść pomoc pieniężną 
zakładowi, który niema ładnych fnaduszów, a je- 
duak utrzymuje przeszło dwadzieścia sierót, posta- 
nowił nrząłzić loterję fantową dnia 8. września, i 
w tym eela uprasza o nadsałanie fantów. Upowa- 
żnieni do zbierania fantów członkowie komitetn roz- 
poczną swoję czynność dnia 28, siarpnia; liczą na 
laskawe względy publiczności. 

* Śmierć w wagonie. W drodze ze Szczawni- 
cy przed samą stacją kolejową w Tarnowie nmarł 
nagle w wagonie moskiewski radca stanu z Odesy 
Jan Suski. Zwłoki zmarłego dała 22. b. m. odwie- 
zione zostały koleją na Podwołoczyska do Eliza- 
betgradu 

* Wezbranie Dniestru. Z Zaleszczyk piszą nam: 
W skutek przerwania chmury nastąpiło tu duia 30, 
bm. silne wezbranie Duiestru, a dnia 21. około go: 
gziny 10. zrana, zabrały spiętrzone jego fale licho 
zbudowany most łyżwowy w oczach licznie zgro- 
madzonej pnbliczności i lużyniera tułzież słażby 
drogowej... Cały materjał drzewny został zabrany, 
tak że komnnikacja z Bakowiną i koleją żelazną 
na czas dłnższy jest stanowczo przerwaną, Mauó- 
stwo spekulantów drzewnych ponłosło wielkie stra- 
ty. Jeden z nich widząc, jak fale nnoszą jego ma- 
terjał (1000 sztnk) zemdiał na miejscu, Młyn zwa: 
ny „pływakiem* poszedł także z wodą kn granicy 
moskiewskiej. Zdaje się, że po tej katastrofi3 nio. 
potrzeba ułowadniać konieczności zbudowania mn- 
rowanego mostn. 

* „Agudas Achim" stowarzyszenie założone w 
celn uobywatelenia śydów, o czem donosiliśmy 
obszerniej w swoim czasie, otrzymało zatwierdze- 
nie statutów przez namiestnictwo, 


* Wypadki. Podczas odpustowego strzelania w 
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Wielopolu (pow. ropczycki) odłam moźlzierza za- | 


bił policjanta Jana Bndzika, i sxaleczył chłoptzynę, 
którcgo odwieziono do szpitala w Tarnowie. — Pio- 
run w Dubrowicy w powiecie tarnobrzeskim pora- 
ził dwie osoby. — Pożar w Dembnie (pow. brze- 
ski) zniszczył na plebanii bndynki gospodarskie z 
zapasami. Na folwarku dworskim w Samoklęskach 
(Jasło) spłonęła każnia i zapasy gospodarskie. 

W Wyżnianach (Przamyślany) pożar wznieco- 
ny przez dzieci bawiąca się zapałkami, pochłonął 


budynek szkolny, trzy domy i budynki gosp, — 


W Uhnowie spłonęło kitka gospodarstw, w Skwa- 
rzawie pięć domów mieszkaluych i siedm budynków 
gospodarczych. 

* Zabójstwo. W powiecie kamioneckim między 
Adamowem a Miroczynem w potoku leśnym <nale- 
ziono zwłoki kobiety, Zaadarm patrolojący doszedł, 
łe wrzncili je tam dwaj włościanie i dwie włos- 
cianki z Podstawek w powiecie brodzkim. Śledztwo 
w toku. 

* Stare plątki. Otrzymujemy następujące pi- 
smo: Wyczytawszy w gazetach ogłoszenie, że stare 
piątki przyjmować będą urzędy podatkowe do końca 
b. r., przyjąłem kilka takich pątek i udałem się 
m niami do nreqjn nadatrawogo (w Mudkach) do 
wymiany. Lecz tam powiedziano mi, że tylko głó- 


wna kasa we Lwowie te piątki przyjmuje. Jeat to . 


aawet dla mnie wielką niedogodnością, ale dla bie- 
dnych naszych wieśniaków jest połączone ze zna- 
czną stratą, gdyż wyzyskiwacze różnego rodzaja 
przyjmują piątki, ale za zmienianie żądają i natn. 
ralnie otrzymnją po 50 et. a. w. Zdaje mi się, ża 
dyrekcja skarbowa powinna zarządzić przyjmowa- 
uie starych piątak we wszystkich urzędach poda- 
tkowych, í umożliwić posiadaczom tego papieru 
państwowego wymienianie boz straty. 

* Dsfraudant. Konenlat warszawski zawiada- 
mia, że z Warszawy uciekł przed sześcia tygo- 
dniami 19 letni Józef Hopfsnblam alias Blnm, alias 
Chmielski, sprtzeniewierzywszy 2,000 rnbli. Jest on 
wysokiego wzrostn, blondyn o niebieskich oczach, 
bez zarostą na twarzy. 

* W Nąrolu otwartą została dnia 24. b. m. 
atacja telegrafa z ograniczoną słażbą dzienną dla 
powszechnego użytkn. 


* Sumodziałający przyrząd do zabezpieczenia 


zetknięcia się pociągów na jednotorowych liniach ` 
dróg żelaznych. Wobec rozlicznyeh wypadków zda- © 


rzających się na kolejach żełaznych z powodn spo- 
tykania się pojedyńczych pociągów, mechanik war- 
szawski pan A. D. Witoli Aleksandrowicz wyna- 
laz? samodziałający przyrząd alarmnjący w razie 
wypnszczenia dwóch pociągów z przeciwległych sta- 
cyj tak słnżbę drogową jako i pociągową. 

* Tutejszy zakład fotograficzny 3. Podol- 
skiego zaprowadził nowy n nas, o ile wiemy, spo- 
sób fotografowania, takzwany amerykański, któ- 
ryśmy nz wystawach w handlach Dydyńskiego i 
Hawranka podziwiali w słynnych amerykańskich fo- 
tografiach Modrzejewskiej i Sary Bernhardt, Do- 
tychczasowe sposoby fotografowania, jak wiadomo, 
wielką zwykle czynią njmę fotografującej się płci 
pięknej. Sposób amerykański usuwa ten niedosta- 
tek, i widzieliśmy tego rodzaju fotografie dam z 
zakładn p. Podolskiego, nieustępnjące co do gustn, 
podobłeństwa ł piękności wykonania wspomnianym 
oryginalnym wyrobom amerykańskim. Niemniej wy- 
borne, można powiedzieć artystycznej niemal por- 
tretowej wartości są wyrabiane tym sposobem fo- 
tografie mężczyzn, między innymi pp. marszałka 
Zyblikiewicza, dr. Hoszarda, hr. Józefa Potockiego, 
Wilczyńskiego, Platona Kosteckiego, Cichockiego i 
innych. Aparat ten równocześnie nie z jednej tylko 
strony fotografuje gościa. Przecudne są fotografie 
zakładn p. Podolskiego, przedstawiające dziatwę 
zapomocą takzwanego aparato minutowego, Dzieci 
wyglądają tn całkiem swobodnie, a więc naturalnie, 
co się z powodn trudności utrzymania dzieci w je- 
dnej a natn.alaej pozycji, tylko wyjątkowo zdarza 
w zwyczajnych sposobach fotografowania, 


* Dyplomacja niamiecka, cholezyna, Nowoje 
Wremia i Gas. Narod. Żapytacie co to znaczy, 
jaki związek w tem wszystkiem ?  Posłnchajcie. 
Dzienniki petersburgskie, które dzisiaj otrzymaliśmy 
podają komunikat nrzędowy z zaprzeczeniem jakoby 
w Petersburgu i Warszawie pojawiła się cholera 
ze śmiertelnym przebiegiem. Komunikat ten odpo- 
wiada Czasowi co do cholery w Petersburgu, a 
Naszej Gazecie co do Warszawy, i twierdzi, że w 
Gazecie była wiadomość , jakoby w Warazawie 
umarło 27 osób na cholerę, Co do naszej Gazety 
jest to nieprawdą — w piśmie naszem nie było 
wiadomości o 27 wypadkach śmierci w Warszawie, 
a o ile sobie przypomiaamy wiadomeść tę podała 
jedno z pism francuskich. Ale nie na tem koniec. 
Now. Wrem, rozwałkowały ów artyknł — uderzają 
gwałtownie na Czas i Gazetę I w ten sposób tłn- 
maczą powstanie owego komnuikatu: Wiadomość 


a 
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podana rzekomo w Gaz. Narod. o 27 wypadkach | wszelkich bądź politycznych bądź administracyjnych | wiednie i szkodliwe i w sprawozdaniu swojem 
śmierci na cholerę w Warszawie, dostała się do zarządzeń w państwie. Każe przeto przyjąć ży- przedstawił rzecz tę namiestnictwu. 
Berlina i wywołała tam panikę, która się odbiła |dom imiona i nazwiska niemieckie, a stanowcze , Namiestnietwo uznało w zasadzie potrzebę 
na giełdzie. Wskutek tego dyplomacja niemiecka | odrzucić żydowskie. zmiany sposobu cechowania i wezwało w pa- 
zwróciła się do rządu moskiewskiego z zapytaniem Z odmianą nazwisk nie przestały ciężyć na ży. |ździerniku r. 1880 obydwa komitety Tow. go- 
o wyjaśnienie jak właściwie rzeczy stoją. Rząd mo-|dach zobowiązania przyjęte poprzednio, ito za- |spodarskich w Krakowie i we Lwowie, aby w 
skiewski dał nspakajającą odpowisdź, jednak Niemcy strzegł ceszrz wyraźnie w owem rozporządzenin. najkrótszym czasie przedłożyły swe zdanie i n- 
nie chciały temn wierzyć, dały do poznania, że po- Ówezesnyeh żydów bolało to bardzo... „Aby zapo- wagi co do zmiany tego sposobu cechowania. 
djrzywają prawdomowność rządn moskiewskiego i|biedz wszelkim praktykowanym nadużyciom“ postā- Komitet Tow. krakowskiego pismem z d. 14. pa- 
wskutek tego przyszło do pewnych nieporozumień. | nawia cesarz dotkliwe kary i tak: „Rabin, który ździernika 1881 oświadczył się stanowczo za wy- 
Proszę — co to za historje wywołała wiadomość | począwszy od Nowego Roku 1788 metrykę n:odze- palaniem znaków tylko na rogach; zaś komitet 
t., której nie było w Gazecie, Dobrze, że wskntek |nia, ślnbuą i śmierci wystawi nie w niemieckim ale |Tow. galicyjskiego dopiero w stycznin r. 1882 
choleryny — mie przyszło do zerwania stosunków |w hebrajskim języku, podlega karze 50 zł, a za przyłączył się do zdania komitetu krakowskiego 
dyplomatycznych między dwoma sąsiedniemi pań: | powtównem wykroczeniem zostaje pozbawiony miej.|i dodał ze swej strony także i tatuowanie bydła 
stwami — i do krwawych zatargów! No — i po*|sca. Żyd, który ule przyjmie imienia i nazwiska |na uszach. Namiestnictwo natychmiast, bo już w 
wiadzcie czytelnicy, czy to nie zabawne? PE CI albo przyjętego używać nie będzie, | styczniu r. 1882 udało się do Wydziału krajo- 
* Wystawa dzieł sztuki otwarta codzień w anli | *arany będzie również grzywną 50 zł. W razie|wego z prośbą o pozwolenie, aby próby: zaleco- 
szkol W ietlinicznój od godziny 9. rano do 7. niemożności niszczenia grzywny, ma być z granic|nych zmian odbyć się mogły w szkole rolni- 
: A R od osoby w dnie powszednie 20 et. | naszego państwa wydalony, jednakowoż (znowu dla | czej w, Dublanach. Wydział zezwolił na to, 
* pe p À R Wah 7d owa, w niedziele i święta | Żydów przysmaczek) wszystkie wystawione przez |a komisja do tego ustanowiona, składająca się 
m i : jeku 10 A ; niego, choćby pod innem nazwiskiem weksle i zo-|z weterynarza krajowego pana Litticha i 
ez różnicy w : bowiązania w pełnej pozostają mocy.* profesorów szkoły rolniczej w Dublanach : 


przednio tak i obecnie jak najbardziej jest prze- 
ciwną wszelkim ustępstwom Rumunii w sprawie 
dunejowej. 


Przyjechali dnia 25. sierpnia 1888, 

Hotel ZORZA: M, hr. Łoś z Bortkowa. T. hr, 
Wiśniewski z Krystynopola. K. Ochocki z Biało- 
bożnicy. J. Jarnntowski z Załanowa. Cz. Lekczyń- 
ski z Rymanowa, E. Fuchs z Wiednia. A. Noel z 
Fasolówki. J. Kownacki z Switeżowy. 

Hotel LANGA: H, Mikolecki z Kijowa. H. 
Peller z Krakowa, M. Löwehnsohn z Odessy. J. 
Galie z Żółkwi. 

Hotel EUROPEJSKI: E, Torosiewicz z Turki. 
W. Rodakowski z SŚwistelnik, A, Sajkiewicz z Char- 
kowa. D. br. Kapri z Sewerynki, 

Hotel WARSZAWSKI: E. hr, Skarbek z Ki- 
jowa. A, Jakel z Pragi. A, Paul z Radowa, K. 
Ostaszewski z Jezierny. E. Żółtowski z Dnblan. 

Hotel ANGIELSRI: A. Zajkowski z Lubeszki. 
J. Orłowski z Krystynopola. J. Arciszewski z Kni- 
hynież. A. Hollsk z Białocerkwi. 

Hotei LAZARUS: K. Wylaszewski z Botusza- 


ny. A. Schapira z Botuszany. S. Hónigsfeld z Wie- 
dnia. J. Berlad z Winnik. 


Z Warny, gdzie obeenie bawi ks. Aleksan- 
der bułgarski, nadchodzi wiadomość o stosnnko- 
wo zZznacznem wzmocnieniu armii bułgarskiej. 
Książę, na wniosek ministra wojny podpissł de- 
kret, nakazujący utworzenie rezerwy armii, ma- 
jącej się składać z 24 batalionów piechoty, 2 
pułków kawslerji, 1 baterji artylerji i 2 bata- 
lionów saperów. Przez rezerwę armii, zdaje Się, 
iż roznmieć należy rodzaj landwery, zapomocą 
której siły militarne kraju prawie zdwojone Zo- 
stają. Zgromadzenie narodowe. bułgarskie zebrać 
się ma w miesiącu październiku b. r. dla zała- 
twienia kwestji tej landwery i innych spraw bie- 
żących. 


W sprawie powstania w Hercegowinie piszą 
z Dubrownika do jednego z dzienników wiedeń- 


* Mozeum przemysłowa w kpk panai W tym duchu są prawie wszystkie rozporzą-| pp. Lubomeskiego, dyrektora, Pańkowskiego, | skich : W teatrze letnim 
Fi 9. do l. w poniadziałak 60 s. w inne | dzenia Józefa II. względem żydów. prof. hodowli, Kahanego, adjankta, i Kubickiego, „Na początkn bieżącego miesiąca sprawdzo- przy ulicy Majerowskiej, naprzeciw Kasy 
nia 8. A . 


— Trzyletni morderca. W hrabstwie Leicester | docenta weterynarji, rozpoczęła już w marcu b. r. 
zamoriow ać trzyletni chłopak dziecko o jedenaście |SWe czynności. Jako zasadę, którą się rzeczona 
miesięcy młodsze. Skonstatowano, że zaszedł tu komisja kierować przy tem powinna, postawił p. 
wypadek zabójstwa z umysłu, gdyż młody potwór Littich: aby nowy rodzaj cechowania był łatwym 
obijał często swoją ofiarę i wreszcie wykonał po- |do wykonania, trwały, nie boleśny i nie drogi. 
gróżki uderzając ją w głowę cynową sztabą. Od-| , Po wielokrotnych próbach na bydle Dublań- 
powiedzialńość jest naturalnie wyklnczoną a = mah c ia: e 

— Smierć oleda. W Pradze umarł jeden z | "Z997O omisja swe czynneści w sierpniu b. r. 
aja jakiś Torri poka- |! przedłożyła „Najaiestnietyn następujący, jedno- 
zuje publiczności. Nazywał się Wasyl Kanjnków ez powzięty ROA Bak” 

i liczył lat 60. Pochodził on z półwyspu Kanin) ,»Dia wszystkich sztuk bydła posiadających 
nad Białem Morzem, Umrzeć miał z powodn| "98! odbywać się ma wypalanie piętna li tylko 
nadmiernego używania wódki. Kanjuków był o-| 1% rogach, dla bydła nie mającego rogów zale- 
chrzeony i został pochowany na schyzmatyckim od-|ĉ% Sie zawieszanie plombów na szyi”, 

dziale cmentarza pragskiego, me ko Z Sg z | komisji obstawał 

—  Przestrega dla fotografów. Przy jedne A : : 

z główniejszych Tlie w Parjo wydarzył I A> j i Ari = ten „preedożyjo „i A duiach na- 
Lo dana daim” wyda © OE m jadaga zg 
z domów przy tej ulicy, nagle, niewiadomo z ja- | neg aE eado tami iaaii icz aT 
kiego powodn, szyby w dziesięcin naraz oknach y s > 
prysnęły, jakby dotknięte jakąś czarodziejską laską, da wyacł pazegalnicza-Ogrotinicza ponczająca 
wszystkie story zapalił; się także odrazu i wszczął Oddziału struszowsk E oibgdzie się od dnia 29, 
się formalay pożar, na szczęście wkrótce stłumio- | WTZ 8 tag. P H ernika b. mA Konopkówce 
miony przez nadbiegłą straż ogaiomą. Gdy zaraz obok Mikuliniec. Celem wystawy jest ile możności 
potem zaczęto badać przyczynę tak raptownego po- jak najdokładniejsze wzajemne poznajomienie się 
żarn, odkryć j j nie było sposobu. Bo wreszcie ni- z wytworami przyrody, przemysłu i rękodzielnictwa 
kogo w pokojach nie było, zresztą gdyby wypadek domowego, jak „ły tę zapoznanie się £ narzędzia- 
ów wynikł był z podpalenia lub z ognia uieostro- zę: aoi wia 7 orani jakie doprowadziły 
żnie gdzieś rznconego, to płomień uxazałby się naj dą sk A Eida dział rt A 

pierw w jednem miejsen, nie zaś w dziesięcin o- 1 y czelniezy, 2) T y 233 T } 
knach odtatu. Podczas gdy tak napróżno poszuki- dział ) Hs- Pr Eai dc szyja may, ; 
wano przyczyny połarn, badający uezuli nagle, że AUR; dział 5. obelis p we Ee. AR? 
okola, a zegii giera STP COOK „gier atgj roślin, które bywają i ogrodowi- | kompromitujące niektóre rządy sąsiednie, a prze- 
ciwiegłego domu jakiś blssk nieznośsy, który wła- kę" xi A nami T polu uprawianemi, tu należą :|dewszystkiem rząd czarnogórski. Zeznanie Haki- 
Śnie rozsyłał aż do nich żar tak silny, Po dokła- | 6%» so Pó mArchew, cebula itd; b) wskazówki |cza odesłano natychmiast do Wiednia. W Cetyni 
dnem zbadanin przekonane mię, że to fotograf tam suki gl sposobu uprawy i otrzymanego | wiadomość o zdradzie jego wywołała prawdziwy 
mieszkający zostawił na oknie swoje szła apara- p y pu: A 6. wreszcie obejmie: wszystkie przed- popłoch 

towe, które pod dzialaniem słońca wytwarzały żar EE, e zawarte w działach uprzednich, które 
i spowołowsły Ów nagły pożar, Przypomina to acz |Jodnacy nztudzą ję jeCIe pasiecznika lub ogrodnika | wi.deń d, 25, sierpnia. (Pryw.) Namiestnik 
zdała, owo spalenie nieprzyjacielskiej foty przez | „, EOT * ŚR: w ogóle wszyscy zwolen- ||L. Potocki bawi tutaj głównie w sprawie me- Bist t 
mra naro ay "ita minna wię anal Polly Samiratowisea Z na ad 
dotyczących; ze względn jednak, iż wystawa po- |... Wiedeń d. 25, sierpnia. (Pryw.) Przedsię- | Tow. kred. galie. 5 prot, w. s.. 99 75 160 75 
ciągnie za sobą pewne nieodzo wne koszta, nstana- KC pią jskiej wy kiwać a r nom" TE n + + 9150 93 -- 
wia się za zajęcie | metra kwadratowego 25 c, dla EM * 884 R ÓW. , która z mie- MAR „ b „ okres.. 99 TB 100 75 
członków, którzy się z wkładek niścili; 50 ct. zaś | 00% T ukończoną być musi. Potrzeba 


. : cd . + 4 + * U 87 80 89 va 
dla wrzystkich innych wystawców. 25.000 ton, w cenie przeszło 3 mil. złr. Banku hyp galic, 6 pret. ` . „ 101 60 102 60 


no, iż istnieje na terytorjum Hercegowiny co oszczędności. 

najmniej 15 band powstańczych, liczących od 60 W Sobotę dnia 26. sierpnia b, r. 

do 100 ludzi, działających wprawdzie każda z Rozwiedźmy się 
osobna, io pooatajacych w dysk Biężzy soha GBivonzta) j 
porozumieniu. Zauważono nawet, że ruchy 1c A . 

odbywają się we dłng jakiegoś ogólnego M dj Komedja w trzech z francuskiego Wiktora Sardon, 
Głównym naczelnikiem powstania zdaje się być 

obecnie niejaki fwanónij| b. oficer sztabu war- E oan -i $ A A S o 
mii moskiewskiej. Na wiosnę r. b. usiłował on| PO%Mg róde n Ba i 8 

na czele oddziału ochotników zebranego w Buł:|g KRAKOWA: o godz. 5 min. ś0 rano pociąg pospieszny, 
garji przedrzeć się z transportem broni do Boś- o godzinie 9 min. 27 wiuczór pociąg osobowy, © go- 
nii, ale przytrzymany przez władze serbskie w 
Usice, uszedł z częścią swych towarzyszy do 
obwodu nowo-bazarskiego, a ztamtąd dostał si 
do Czarnogórza. Utworzywszy tam bandą z 1 
łudzi złożoną wkroczył do obwodu Focza, w któ 
rym od kilku tygodni działa. W pierwszych 
dniach b m. stoczył nad górną Foczą potyczkę 
z wojskami cesarskiemi, trwającą kilka godzin. 
Oprócz tego uderzyli powstańcy miedzy Grabem 
i Tientiste na oddział wojsk, dowodzony przez 
kapitany Malickiego i atakowali posterunek pod 
Vardarem. W tymże samym czasie miały miejsce 
potyczki pod Korytem, Bilekiem i Nowosiniem. 
Powstańcy w tych wszystkich Spotkaniach dzia- 
łali zaczepnie. 

Jeden z wychodźców hercegowińskich, na- 
zwiskiem Hakicz, stawiwszy się dobrowolnie wła- 
dzom austrjackim, miał podobno poczynić bardzo 
ważne zeznania, objaśniające zamiary stronni- 
etwa południowo-słowiańskiego, odkrywające przy- 
gotowania jego do rozszerzenia ruchu powstań- 
czego na inne kraje półwyspu Bałkańskiego i 


* Mazeum hr. Dzieduszyckiego, ulica Tsstralna 
otwarte w środę i sobotą od 11. z rana do 8. go: 
dziny popotud., w święta I nisdxiałe od 10. do i 
godziny. 


+ Muzeum zakładu im. Ossolińskish aodziennie oi 
‘gedz. 9 do 1. 


* jutro w sobotę: Św. Zefńiryny. — Św. Me- 
eheja Pr. 


* Wiadomości policyjne z dnia 24. b. m. 
Skradziono: J. C. gospodarzowi w Persenkówce 11. 
letniego konia siwego i konia kasztanowatego ły- 
sego i ślepego na jedno oko. — Pani A. R. pug!- 
lares z kwotą 8 zł, 80 c. — Pani P. B. z kie- 
szeni pngilares z kwotą 3 zł. 50 e. n 

Wyśledzono i ujęto 3 notowanych złoeziei i 8 
nkrywaczy kilku w zeszłym tygodnin popełnionych 
zbrodniczych kradzieży przez włamanie się. 


+ 
. u 
— Kołomyja. Upraszaliśmy, aby Wys. namie- 

stnictwo galicyjskie, wejrzeć chciało w gospodarkę 
tntejszej kasy oszczędności, reprezentowanej przez 
Finkelsteinów, Funken — i Finkensteinów i Wiesel- 
bergów, a to z tego powodn, że oszczędności tu zbie- 
rane, dziwnym zbiegiem, nałeżą po większej części 
do funduszów sierocińskich, składanych przez sądy 
jako władze nadopiekuńcze 

Ubliżyć nieradzibyśmy, ale że to in publicis, tedy 
podajemy, cośmy od wiarogodnych osób powzięli, że 
kasa rzeczona rządzona prawdziwym chussyckm 
trybem, wypłaca 6'/, od kwot deponowanych, 
że skutkiem tego wszelkie niemal władze nadopie- 
kuńcze wachodnio-galicyjskie, fundnsze kierocińskie 
w sumie coś około 300.000 Kołomyi zawierzyli. 

Już 6%, wydawałoby się obecnie pierwszym 
krokiem do blagi, wprawdzie nieszkodzącej na ra- 
zie, ale jaka nienchodzi zakładowi, jakim jest każda 
kasa Oszczędności; powtóre 6'/, wydawane sN- 
ponuje 10”/, pobieranych, a to przecie lichwa i nie- 
pewny interes. I dłużnik płacący kasie w mowie 
będącej, 10'/, taki... wedle rożumn żydowskiego na- 
wet, należy do tych zuchów, u których : 

„nogom nie do ziemi — głowie nie do nieba.* 

A cóż dopiero mówić o natnralnem bankru- 
ctwie każdego takiego kasy dłażnika, o nierealiz- 
mie — z uwagi na to — powierzonych kasie 


dzinie 11 min. 30 przed południem mięszany. 

Z CZERNIOWIKC: o godzinie 10 min. O wieczór poc gg 
pogpieszny; o godz, 4 min. 5 rano pociąg mieszany, 
godz. 8 min. 62 pu południu pociąg mięszany. 

PODWOŁOCZYSK : na dworzoo w Podzamczu o godzi- 
nie 8 min. 18 rano i © godz. 3 min. 56 popołudniu 


za. d 

PODWÓŁOCZYBK: na dwerzec główny lwowski o go- 
dzinio 10 min. 80 wieczór poviąg pospieszny, o go- 
dzinie 8 min. 50 rans pociąg osobowy, o godzinie 4 

__ min. 138 po południu po mięszany. 

ZE STANISŁAWOWA: na Btryj, rano u godzinie 8 mi- 
nut 25, wieczóx o godz. 8 min. 20. 

Odehodzą ze Lwowa : 

DO KRAKOWA: o godzinie 10 min. 60 przed północą 
pociąg pospieszny; o godzinie 4 min, 53 rano pociąg 
osobowy, o godzinie b minut 9 po południu pociąg 
maięszany, 

DO CZERNIOWIKC: o godzinie 6 minut 80 rane pociąg 
pospieszny, o godzinie 13 minut 10 rane pociąg mię- 
Bzany, © godz. 11 minut 10 w oooy pociąg mięszani. 

DO PODWOŁOCZYSK: z głównego dworca, o godzinie G 
ranu pociąg pospieszny, o godzinie 12 minut 30 po 
południu pociąg mięszany, o godzinie 10 minut 31 
wioczór pociąg mięszany. 

DO STANISŁAWOWA: na Stryj, rano o godzinie 7 mi- 
uut B, wieczór o godwirie 5 minut 45. 


ILiwów, z lzby handlowej, 25. sierpnia, 
L Akcje za sztukę 
(bez kup. bieżącego). 
Kolei galic. Karola Ludwika  . 316 50 319 50 
Lwowsko-Czerniow.-Jassk, 171 — 174 — 
Banku hypot. galis, po 200 złr. 304 50 309 - 
$ Ep galic. po 200 złr. 247 - 852 — 


* 
| . 


Wiadomości literackie, naukowe i artystyczne, 
— „Wykład nanki fizyki“, podręcznik dla wyż- 


i , Tryest d. 25. sierpnia. (Pryw.) Pod Mira- | y= 

A ich i tej mo-|SZYCh klas gimnazjów i szkół realnych, ułożył? J. Wystawcy chcący osobno zarządzić swemi p AETYYW. ; : 6 10 . 100 70 101 70 
ym żiydyć konio Na, Soleski. Pod tym tytułem wyszedł temi dniami na- | przedmiotami winni o tem donieść uptedaf6: Przed- mare była krwawa bójka między rybakami wło- 2 k x 5 u è h P 95 39 99 30 
cze były zmuszone za kasę odpowiadać, to oczy- kładem Towarzystwa pedagogicznego zeszyt I. tego | mioty przeznaczone przez wystawców na sprzedaż, | Ul a słoweńskimi. : ; Galic. Zakł. kred. włośc. 6 pret. 101 50 103 —— 
wiście w płorwazej linii jedynie Wys. namiestnietwo | Podręcznika, obejmujący te partje z fizyki, które peknie zwy A awa tipo 


zostaną zaopatrzone odpowiedniemi kartkami, przy |. ,. . ; : 
wazy mych prseil zamieści się du jali gelalKetir: 2.000 Arabistów dostało się 
ki oznaczające przedmiot I wymienłające imię i na- h ; A ear 
zwisko, jakoteż i miejsce Zzaftrakanii ofanej. ken wyl d. 24. sierpnia (Ajencja Rente- 
Jeżeli się znajdą wystawcy przeznaczający swe a k (za Chedywa nadeszła wiadomość, że 
przedmioty na dar n. p. okazy owoców, jarzyn, dk olejowa Balak-el-Dakrer została przez Be- 
nasion i t, d., naówczas zarządzi komitet wystawy z Wia ZNISZCZONA. | (Jest to jedyna linia kolejo- 
losowanie na zakończenie, — Otwarcie wystawy ej w, s e arah Kairu do górnego Egiptu, 
nastąpi d. 29. września b. r. tegoż dnia odbędzie |Í KOŃCZY się w mieście Kaneh; p. r.) Zniszczyli 


U r % Š „ 95 95 — 
HI Listy dłażne za 100 złr 
Ogólnego rolnicz. kred. Zakiadu 

dla Galicji i Bukowiny 6 prot. — - — 

IV. Obiigi za 100 złrą 

Indemnizacyjne zy iè . 99 25 100 25 
Obligacje komun Zakł. kr. wł.6*/, 100 — 101 50 
Pożyczka kraj z r. 1875 po €*/, 101 — 102 50 
Losy miasta Krakowa . . 1925 21 - 


się przerabia w klasie 6. szkół realnych i w kla- y 


sie 7. gimnazjów; zeszyt II. obejmujący dokończe- 
nie, wyjdzie w grudnin b. r. Towarzystwo pedago- 
giczne wielką przysługę wyświadczyło tem wyda- 
wnictwem młodzieży szkolnej, która z niemałemi 
trudnościami walczyć musiała w ostatnich latach 
dla brakn podręcznika fizyki. Podręcznik bowiem 
ś. p. Chlebowskiego, przepisany dla szkół średnich, 


przypozwą. 

— (x) Warszawa d. 28. sierpnia. Komisje po- 
borowe jnż rozpoczynają swoją działalność. W tych 
dniach oczekiwaną jest szczegółowa instrukcja z 
ministerjnm wojny, ilu z każdej miejscowosci do- 
starczyć ludzi, do jakiego rodzaju broni i gdzie ich 
odstawić. Urzędy rekrnckie cyrkułowe zbierają 
wszelkie dane dotyczące młodych ludzi należących 


ć uż od kilku lat jest wyczerpany, uczniowie więć nie d [1% Bednini dlatego, aby odciąć odwrot Arabi ba- i a 
do = Alina dalej tych którzy mjell z, układać 018 4 sA ich na aha DNT a R 7a SG my A górnego Fgiptu, W górnym Egipcie la-| * " kę > i aety. 28 50 „25 50 
wo R ac + AK PA stratę czasu narażał, Nazwisko antora, chlnbnie Komitet wystawy przyjmuje zgłoszenia najda- Arabia i 7. wielądzko a oj Dukat holenderski i ` 553 563 
ph I toat RAS 9 Pr 4 dowi a na|7081880 W sferach naukowych i pedagogicznych i|lej do d. 15. września br., a przedmioty do d, 25 s t w 48 „ cesarski i í 55 565 
e in termin służby już od dawna bizekuje, "Bobo na náktadoy „dają rękojmię, że Kuążka| wrześciąję um Aleksandrja d. 24. sierpnia. (Ajencja Hava- Napoleondor , at `; i 940 3 60 
tegoroczny, jak zwykle, rozpocznie się 1. listopada i ta pod każdym względem przeznaczenia swemu od- Wszystkie pisma i przysyłki uprasza się adre- gg" pua. Półimperjał rosyjski 3 ; 973 983 


powie i dlatego sądzimy, że ze zbliżającym się To- 
kiem szkolnym we wszystkich naszych szk.łach 
się nareszcie zmieniać powoli w rzeczywistość. pnw wat ią | 0 pana, hare 
Wezoraj odbyła się licytacja na dostawę do no b 3 x 
wego wodociągu warszawskiego trzech maszyn pa-| — Księgarnia „Wagner i Debes* w Lips iA 
rowych i sześciu kotłów. Z wezwanych do wspóin-| Wydała mapę Dolnego Egiptu wraz ze specjalnem 
biegania się pięciu firm zagranicznych, złożył de- mapkami niektórych portów tego krajo. Gay w o- 
klarację cztery. Najkorzystniejszą dla miasta o-|becnej chwili uwaga ZWTÓCONA, jest na wypadki 
fertę przedstawiła frma James Watt z Londynn, egipskie, przeto możemy polecić powyższą mapę 


sa.) Anglicy pracują nad przywróceniem komu- 
nikacji kolejowej między Suezem a Kairem i ma- 
ją zamiar tym sposobem rychło Kair opanować. 
Nuatek austrjacki „Nantilas* prowadzi rokowa- 
nia z fortem Abukirem w celu wyjeduania uwol- 
nienia jednego oficera i kilkunastu żołnierzy an- 
strjackich, którzy wysiedli byli na brzeg i przez 
zatogę Abukiru schwytani zostali. Konsul au- 
strjacki prosił Wolseleya, aby dał znać Arabie- 


sowat do Komitetu wystawy pszezelniczo-ogrodni. 
czej w Konopkówce poczta Mikalińce, 

Lwów d. 19. sierp. Sprawozdanie ty- 
godniowe iwowskiej Izby handlowej i przemysłowej 
e cenach zboża i produktów, zrealizowanych na pla- 
en lwowskim, w ciągu ubiegłego tygodnia. 

_ (Bez opłaty akcyzowej.) : 
„(Korzec pszenicy 77 klgr., żyta 78 kirg., ję- 
czmienia 64 klgr., owsa 45 klgr., hreczki 64 klgr., 


trwać będzie do połowy grudnia, 


Rubel rosyjski srebrny . - 16592 162 
Nadzieje kanalizacyjne wodociągowe zaczynają 


papierowy . . 1 17! 1 19' 

100 marek niemieokieh . . 58 h KS T 
Srebro . E ; . lak ie GT 
Kupony w srebrze : m m 


KUBS GIEŁDY WIEDEŃSKIEJ. 
Wiedeń d. 25 Sierpnia 1882. 
godzina 1 minnt 45 popołudniu. 


5 a ES ka : mu, iż owi jeńcy ni ale Anglikami. 

która zobowiązała się uskntecznić zamówienie za a „którzy się żywiej zajmują sprawami Jm s pa ., prosa 82 kigr., grochu 82 klgr., p pa d. T Wieczorne dzienniki R wady NOŻE ak kred. ak.297 50 

some 20.670 font, szterlingów. o © lotami by j m 46 nica od 9-50 | 9777 mMY depeszę z Aleksandrji donoszącą, że Kolej Kar. Lui, 31875 XN Siaka H 
Wkrótce otwartą tu będzie filja angielskiej fa-| -- Drugi tom „Biblioteki klasyków polskich“, oe ogramów : Pszenica o Anglicy zdobyli Tell-el-Kebir (stację na drodze 3 : a 150 


do 1025 zł, — żyto od 5:75 do 6-— zł. — ję 


bryki asfaltn, któ ier: ; zwo- | wydawan ksi ię F, H, Richt H. Al- 
ry m, która zamierza ubiegać się o po ydawany przez księgarnię chtera ( czmień od 5-80 do 6'80 zł., — owies od 5'25 do 


Kolej Połud. 148 25 Kolej Alföld. 174. — 
lenie ułożenia na główniejszych ulicach nowego 8y- |tenberga) wyszedł już i zawiera Dzieł Jana Ko- 


żelaznej Ixmaila-Kair) i wzięli 1.000 żołnierzy Kolej Kltbiety 211.75 Kolej Lw.-czer. 172 25 


Arabiego do niewoli. 
stemu braków asfaltowych. Sposobem próby uło-|chanowskiego ciąg dalszy, mianowicie: Psałterz 5-75 zł., —  hreczka od 6 25 do 6 75 zł, knku- Focza (w Hercegowinie) d. 24. sierpnia. Mi- WE. ca LE | R rawa 125 75 
żony będzie pierwszy taki bruk bezpłatnie na po-| Dawidowy. Fragmenta. Carmen Macaronicum. Wtar- | radza zeszłoroczna od 6'75 do 7:40 zl, — kuku | pięter Kallay, zwidzający wczoraj Czajnicę, pray- ba dą" Oj F eg. kolej zach. 167.75 


łowie ulicy Mazowięckiej, 
W zakładzie przeznaczonym dla położnie, o 


którym wczoraj donosiliśmy — za 31 kop. dzien-| _. prze lądu liter. i artyst. krakowskiego wyszedł 
nie, każda £ pacjentek będzie miała, oprócz pomocy |nr, 10 i Anrik Po dlon latach, ho Noni Walorji 
lekarskiej, dozór akuszerek miejscowych, oraz mie: | Marrenć. Posłannik, poewat z pozostałych pism Mivozy- 
szkanie z odzieżą położniczą, kąpielami i z opieką | Sł*wa Romanowskiego (dokończenie). Ustęp z życia Mio- 

mi niemowlętami — chwilową, kiewicza: Uw ęzienie i wyrok wygnania, napisał dr. T. 
nad nowonarodzone å DRA N isk i Ziembs. Pamiętniki Tymoteusza Lipińskiego (ciąg dalszy). 
Cena to rzeczywiście niezmiernis niska — 1 zape-| Przegląd literacki: Bibliografia Estreichera i Literatura 


rudza nowa.od — — do —— zł, — proso od 
— — do -—-*— zł., jagły od —— do —— zł. 

Zboża strączkowe za 160 kilogramów: 
Groch do gotowania od 8— do 9: - zł, — groch 
pastewny od 6* — do 6'50 zł, — soczewica od 
15:— qo 17-— zł., fasola od 8 — do 11:50 zł, -- 
bobik od 6— do 626 zł, — wyka od 575 
do 6:25 zł. 


gnienie Krzysztofa Radziwiłła, Pamiątki hrabi na 


Kolej siedmiog. 110 40 Losy tureckie 24.— 
Tenczynie. Pisma prozą. 


Benta weg. 8°/, 119.20 Bankvorein 116.25 
Ros. rubel pap. 1.18.*/, Losy węgier.  117.— 
Galic. indemnis' 99,75 Marki niemiecki —— 
Usposobienie: silne. 
Wiedeń, 25 sierpnia 1882 
godzina 16 min, 40 przed południem 
Akcje kredyt. 311 --- Anglo-austrj. 11925 


był dzisiaj do Foczy, gdzie go uroczyście przy- 
jęto. Liczna rodzina wysoce tutaj poważanych 
Czengiczów ze swoim naczelnikiem Derwisz be- 
giem Czengiczem wyjechała na pół drogi naprze- 
ciw. Zieszłej nocy przybył do Kallaja jeden z 
wodzów powstania, Ferhad beg Herenda, cfiaru- 
jąc poddanie się. 

Port Said d. 25. sierpnia. (Doniesienie Biu- 


; i ję le- i i i k i ; ; :zp | Kolei Kar-Lnd 317.50 Kolej Połudn, 147.—- 
wne dr. Horuch, który tę pożyteczną iastytucję le- | polska Chooiszewskiego, Przegląd artystyczny: Opere Nasiona za 100 kilogramów : Koniczyna od | va Reutera). Wszystkie koleje żelazne w pobliżu| >; 

czniczą "a myśli tyt straty poniesione na RAA ry Pak Maurycego Siebera. Drobne wiadomości | 20 do 52 zł., najprzedniejsza od —— do — —2ł., | kanału SAt aa st Siei wojska Angie Unionsbank 123 25 Napoleondor 9.457/, 
utrzymaniu położnie ubogich, pokryć za pomocą Za- lierac cie, naukowe 4 artystyczne, — ODUINEK: Kronika 


przednia od —*— dò —— zł., — tymotka 
od 26,— do 27— zł; — anyż mos. od 23 — do 
24— zl, anyż płaski od 23:-— do 24 — zi, ~ 
kminek od 22-— do 23'—- zł. 

Nasiona olejne za 100 kilo rzepak zimowy 
1276 do 18— zł, — Rzepak letni od lI — 
do 1150 zł., — rzepik zimowy od 11:25 do 
11:75 zł., — rzepik letni od 11-— do 11-25 zł., 
Inianka od 10'25 «o 10-65 zł. — nasienie lniane 
od 9 25 do 10— zł., — nasienie konopne od 14— 
do 16'— gł, rzepik jesienny od 1270 do 13 złr. 

Chmiel za 100 kilogrm.: od 200 do 430 zi. 

Wełna za 100 kilogrm.: od — do ~- zł. 

Nafta za 100 kilogr. zwykła od 12:50 zł. do 
18:50 zł, salonowa od 16-50 zł. do 17:50 zł. 


Rosyjs bankn, 1.18%,  Usposobienia, silne. 
Berlin, 24 sierpnia 
, godzina 4 minut 45 po nałudnin 
Losyjs, bank. 2:3 80 Akcje kredyt 534. - 
S omabardy 252, — Galicyjskie 136 90 
«olei Rumuś  61.— Aust. bank. 172.45 


$ £ przez K, B. — Do tego numeru dolącza się reprodukcja 
możnych, które w tymże samym zakładzie znajdą | z obrazu Hipolita Lipińskiego: „W ogrodzie*, 


także wszelką ili, i troskliwość, lecz za opłarą| _ Przeglądu archeologicznego organu c. k. kon- 
3 rubli dziennie. | serwatorji pomników i towarzystwa archeol. kraj. pod 
4 Franzensbad. (Nadesłane.) Niezbyt jnż redakoją Karo;a Widmanna, wyszedł zeszyt I. i zawiera: 


liczna kolonia polska została dotkniętą głębokim Odezwa wydziału towarzystwa archeologicznego we Liwo* 


_ UE wie. Wojoiecha hr, Dzieduszyokiego: Budowle drewniane 
smutkiem. Oto w dniu 17. b. m. opuściła nas Na|na Kusi, Tegoż: Obraz wa Janaa Ohrzcidlalay znaleziony 


sze W kwiecie wieku i urody śp. Jadwi-| w cerkwi Św. Mikołaja w B czu (z ryciuą). X. A.SŚ 
r fa Jordanów: Stojo wskich baronowa Błażowska, popruzoni a Wiadomość 0 Daridra. czyli dzienniku 
która zaledwo przybywszy swe nadwątlone zdrowie siędza Porfirego Watyńskiego (od roku 1780 do 1804). 


ż + |Karola Widmenna: Wiadomość o archiwum miasta Lwo- 
poratować, już w parę dni owładnięta została Lyf0- | wa, Materjały historyczne ziem polskich i ruskich, doty- 


ln jągu 2 tygodni ofiarę awą | czące z lat: 198., 1887, 14%, 1411, 1596, lólo, 1643, 
Wrnsła ao ae, term przymiotami wznio: | 1762, podane przez J. Dotmerskiego, ka, A. Fietruszewi- 


cza 1 dr. Szaraniewicza. Ke. A. Petruszewicza: Archeolo- 
słej dnszy i szlachetnego serca, była czułą żoną i glozno-lingwistyczne zapiski: I) O znaczeniu i pochodze- 


najlepszą matką. — Zwłoki odwiezione zostały do| nu stowa „rokosz*. Sprawozdanie 0 Towarzystwie arche- 


skie. Ismailijski kanał śłodkiej wody przekopa- 
no pod Mamaya. 

Alsksandrja d. 25. sierpnia. Wczoraj wie- 
czór napadło 50 jezdnych Beduinów miasto Ram- 
leh, i zaczęli plądrować po domach. Wysłano 
przeciw nim dwie kompanie angielskie. Bednini 
umknęli. Arabiści urządzają nowe pozycje dzia- 
łowe na kolej żelazną do Kairu. 

Konstantynopol d. 25. sierpnia. W sprawie 
konwencji wojskowej nie zapadła dotąd Żadna u- 
chwała. Ambasador angielski, lord Daffarin od- 
mawia wszelkich nowych ustępstw, a jak sły- 
chać, domaga się nawet, aby Arabiego obwoła- 
mo buntownikiem jeszcze przed zawarciem kon- 
wencji wojskowej. — W skutek noty Dufferina 


Prenumerata na pismo satyryczno polityczne 


„„Nzczutelk 
od dnia l. września do końca bieżącego roku 
wynesi 3 złr. 85 et, 
z dodatkiem powieściowym i z przesyłką pocztową. 
Adres: „Administracja Szezntka“ Lwów, ulica 
Halicka, 1. 48. 


obowca familijnego en. — Oby ziemia | ologicznen we Lwowie. Z literatury aroheologicznej. | _„ „7 Spirytus za 10.000 litrów procent od 33'25 do| kazała Porta wypuścić wszystkich robotników. ie. 
Dikka jej FBI -e waką Rozmaitości, Kronika bibliograficzna. (p, A n Mie a w zimowych miesiącach od | których APESEŁOTARO jako ETER do sta- Ries AŻ © sZoukiecit 
— Józef il., którego imienia jeneralni pachcia- s a= R żby angielskiej do Egiptu. A p M Kostekiego a. 9. b. m. przez nieuwagę de- 
rze nowomoduego Wiedeńskiego liberalizmu tak czę: Londyn dnia j 25. Sierpnia. Bióro Reutera ksaroślscń zamiast mego zabrałem, oznajmiam, że 
sto nadnżywają przy rozmaitych Żydowsko-liberal- ii handel donosi, iż wiadomość o zajęciu Tel el Kebir przez jego deszczochron oddałem p. Kosteckiemu, prosząc 
nych demonstracjach, nie był weale tak gorliwym Gospodarstwo, przemys an - | Ą il -ni | Anglików jest zmyśloną. Dzienniki. poranne do- go, ażeby mój na ręce P. Kosteckiego odesłał. 
zwolennikiem semityzmu, Świadczą o tem wymo- i i Tolarrany GZ. NAT. | IN Al. W omosil. noszą, że Wolseley przybył do Nefiche. Spodziewają Birnbaum. 
wnie jego dekrety. I tak rozporządzenie z 31, mar- Cechowanie bydła. W sprawie tej, obcho- się iż wojska ruszą w niedzielę naprzód. Guber- 


ca 1787 zawiern ustęp, że byłoby pożądanem za- |dzącej tak żywo dziś hodowców bydła, otrzy. 


Metropolita, ks. Sembratowiez, przybył już 
mienić „ów naród włóczęgowski oddany nprawianiu | mujemy od galic. Tow. ochrony zwierząt nastę- 


nator Kairu ma być skłonnym do wydania .eyta- 
z Rzymu do Wiednia. 


deli Kairu wojskom angielskim. Anglicy zamierzają 


Jadwiga Dunin, 


lichwy, w po ch gospodarzy rolników*,. wiadomość : a * dostać się do Kairu wprost od Suezu, dla tego 

tina oto, że kilka familij żydow- PA PrzUbicK i obecne stadjum tej dla hodow- koopu n $ p restaurują dawną kolej Żelazną z Suezu do Kairu. 4 La muzyki, 
skich zgłosiło się, iż chcą wziąć się; do roli. Czy|ców i w ogóle dla właścicieli bydła bardzo wa- Doniesienia z Bukaresztu nie są bardzo po- Cainte- TA mieszka w %ynku, nr. 21., II. piętro. 
się ta zamiana w dekrecie wspomniana ndała, nie-| żnej sprawy jest następujący : $ myślne dla nowego gabinetu. Przypuszczają, że Tylko w jednej części wczorajszego numern „interesowane osoby raczą się zgłaszać między 
wiadomo. — W tymże samym roku wydał Józef II, Jeszcze w r. 1880 weterynarz krajowy D. wobee opozycji prasy, posądzającej go o sprzy- drukowane. godziną 1 a śtą. 


Sy p : iani isowi kwestji duna- 
rozporządzenie, w którem surowo wytknął niepo-| Littich zwiedzając w sprawie katastru bydła nie- | janie kompromisowi z Austrją w 1 ; 
rządki w prowadzeniu żydowskich metryk itd, Sam |które powiaty nadgraniezne, przekonał się i u-|jowej, nie p mógł dłużej N lipe = 
powiada, że te „nieporządki zachowane są przez |znał cechowanie bydła, tak jak ORO na mocy u- +, že upadnie w h wiel E En 
żydów tylko dlstego, aby mogli wę uchylić odl stawy po dziś dzień się praktykuje, za nieodpo-!po zebraniu się Feb, których większość, jak p 


Brody dnia 24, sierpnia. Posłem na sejm 
z izby handlowej wybrany. jednogłośnie p. Otto 
Hausner, 


, Do dzisiejszego numeru dołącza 
się „Ogłoszenie Księgarni Polskisj*. 
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BAZAR MARKIEWIGZA asia we Lwowie, Aa w Borikoie, poczta Krasne 
i poleca do jesiennych zasiewów w najlepszem nasieniu ma Tenenan 
E Pierwszy skład wyrobów kra- W wyższym Zakłsdzie Pszenicę Zelandzką ) toco dworzes Lwáw AJ pi 
jowych we Lwowie, SE ' 8 ! 450 AKADEMIE 
1. +4 U Marja eki i. 10. wychowawczo - naukowym d u dł a zimową ) A A Mełna Inb Strzeliska 4 ż 14.50 „=. 
utrzymnje ra składzie i ;oleca żeńskim i © Zapuszczania p ogi Żyto Zelandzkie ) Loco dworzec o M 3 10 laską | skdbi 6 ary vis 
P EL Ó TNA K Jaroszówny -. B w pięciu kolorach, pudełko wystarczające na wielki pokój i zimowe 00 m7 A RE lu Strzeliska y RATIT a e sap 
Ma «2, a orki na kilo po 50 ct, na 50 kilo po 30 ct. . Udy i awie o 
: WYROBU KRAJOWEGO : HU H i | kosztuje 4 zë. Próbki na | leni odseła frabośy 10 lat lekcje (pryw.) dla uczniów gi- 
jakoteż różne przeroby z tychże « mia- JĄ rozpoczynzją się sapisy nczennic od Hi + dmi dk mnazjalnych z giuntowną zzsjomością 
nowicie jug gotowe: | 30. sterpuła. Kurs nanki otwar- JĄ Do nabycia w handlach: dsik NB. E PORE pitay Zig tak pod naglodon grubości ziarna, wyg materjału i metody dobrego prowa- 
kalesony, Koszule, prześciera- |] ty tędaie < dniem 4. wrziśnia b r. |] EQ we Wiedniu L. Brzeżany, w Pradze J. Proissig, w Bernie F. gą prozamęko, P y Pr owania, załocajęą %ę Jak naj opiój. dzenia pod bardzo przystępnemi wa- 
dła, sienniki, ściereczki, maglo- § We Lwowie Halicka 20. Wa Schmidt, w Krakowie J. F. Fischer, K. Okoń, M. Jawernicki, SR Rzepę ścier:iową okrągłą lub długą 1 kilo 1 zir. runkami — polecenia bardzo dobre. 
wniki, wory zbożowe mocne | G A. Sueski, w Brzozowie A, Mariniowa i Sp., w Bochni J. Mi- Zaprawę czyli bajcę N. Dnyny'go przeciw śnieci w ziarnie zboża utrzymuję Łaskawe zgłoszenia pod lit. F. C. S. 


w składzie komisowo i jako pewny środek polecam. 
Pakiecik wystarczający na półtora korea ziarna wraz z przepisem 30 ct. 


i szowie Mizerski, w Rzeszowie Schaiter i Sp., E. Neugebauer, Pasy do maszyn > młocarń, 


WA w Przemyślu E. Machalski, M. Kozłowski, M. Krag, Domui- $ ©liwa do m dio do osi. 
Wf kowski i Bękner, w Jarosławiu K. Zabłotny, w Stanisławowie 1 rr osa A AEE EDTA 7 ' „iS YEBOAH TZ 
KJ K. Kopacz, W. Waldek, w Kołomyi J. Rożański, w Zaleszczy- EE ROA a> SENEKA ZEREM 
WA kach H. Sanocki, w Czerniowcach Ig. Schnirch. w Sumborza B 
JĄ) Żuławski, w Rohatynie Fr. Marx, w Horodence C. Pochowski, w 
"A Tarnopolu A. Morawotza Spad. i E Frantz. w Brodach W, Ada- 
mowicz, w Podwołoczyskach @. Morawetż; w Serocie J. Dempniak. 


post. rest MKwasów (via Kvwłomyj:). 


również k 
ręczniki, obrusy, serwety, koronki, 
skarpetki, pończochy, kilinki itp. 


zószóoasaczonowe MUNUN, i 


uych na prowincji za pośrednictwem Biara 


Fotele KADiElOWO mee Frigo oe sze? 
(do ni PR Koncesjonowane i 

e uszowye . : : 
keek t: da SAKE luro Nauczycielskie rę: 


i na zitarą wode, zajmu- „ . OO ZANA dny Pe M AAE TEAN RUNUR 
je naio miejo niec MADI Krzyżanowski, | ea 
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